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Żołnierz swej matce-ziemi oddał krew czerwoną, 
Przypadł do matki-ziemi piersią wyszczerbioną. 
Mężny bojownik przyjął śmierci pocałunek, 
Spod kurtki wydobyto skrwawiony meldunek, 
Mieczysław Kalinowski poległ!

W ów dzień sławy 
Padł — i wróciło jego serce do Warszawy.

Nie miał daru słowa,
Ale to, co powiedział, zadźwięczało w ciszy. 
On całe swoje życie przemyśla od nowa, 
On dojrzewa, on myślą widzi, sercem słyszy, 
On postanawia, on z tej drogi nie zawróci. 
Wszędzie są ludzie bici, gnębieni i szczuci, 
Wszędzie człowiek przed słabszym człowiekiem ucieka 
Wszędzie upokorzone jest imię człowieka, 
Spodlone imię Pracy, zhańbione — Miłości, 
Wszędzie Chytrość do władzy prawo sobie rości, 
Wszędzie potęga drzemie, siebie nieświadoma, 
I lamentuje Rozpacz językami słoma.
Ale na wstędze dziejów, w przeszłość rozpowitej, 
Są napisy, których nóż fałszerza nie zdejmie! 
Niezapomniane lata, kiedy w polskim sejmie 
Szara sukmana obok delii złotolitej 
Radziła o naprawie Rzeczypospolitej.
Syn szewca, komunista — on miał w rodowodzie 
Kilińskich! I w walecznej narodu przeszłości, 
Szukał zadatków nowej i świetnej przyszłości. 
Radował go zwycięski lud-olbrzym na wschodzie,

PAŹDZIERNIKA Pol­
ska Ludowa obchodzi 
uroczyście piątą rocz­
nicę bitwy pod Lenino, 
stoczonej przez I Dywi­

zję Piechoty imienia Tadeusza 
Kościuszki. Bitwa pod Lenino 
należy do najpiękniejszych trady- 
cyj walki wyzwoleńczej ludu pol­
skiego, tradycji walki „za naszą i 
waszą wolność", walki o niepod­
ległość i wyzwolenie społeczne lu­
du pracującego. Lenino jest punk­
tem zwrotnym, w dziejach oręża 
polskiego. Pod Lenino, na dalekiej 
Smoleńszczyźnie żołnierze Dywizji 
Kościuszkowskiej rozpoczęli naj­
krótszą i jedynie słuszną drogę do 
kraju, drogę, która doprowadziła 
żołnierzy Odrodzonego Wojska 
Polskiego do wyzwolenia Polski 
z niewoli niemieckiej, do ostatecz­
nego zwycięstwa. Dlatego czcimy 
pamięć Lenino i bohaterów I Dy- 
wizyji i powracamy myślą do nich 
co roku w dniach 12 i 13 paździer­
nika.

powstania
1 dywizji

Zawierucha wojenna rzuciła na 
tereny Związku Radzieckiego sze­
rokie rzesze Polaków. Wszyscy oni, 
przepojeni nienawiścią do faszy­
stowskich Niemiec, czekali na mo­
ment, w którym z bronią w ręku 
będą mogli uderzyć na wroga i po­
mścić krzywdy, jakie wyrządził. 
Jasnym było dla wszystkich, że 
Związek Radziecki jes^ realną siłą, 
która zadecyduje o losach wojny 
i że walcząc obok Armii Czerwonej 
można będzie najszybciej dojść do 
Ojczyzny. Rozumiał to w pełni śp. 
gen. Sikorski i po porozumieniu 
się z rządem ZSRR i przy jego peł­
nym poparciu rozpoczął organizację 
Armii Polskiej w ZSRR. Armia ta, 
świetnie wyposażona z pomocą 
Związku Radzieckiego i dobrze wy­
szkolona, mogła odegrać poważną 
rolę w toczącej się walce. Niestety, 
dowództwo tej Armii dostało się 
w ręce gen. Andersa, który działa­
jąc w imię interesów obszamiczo- 
kapifalistycznej kliki londyńskiej 
nie dopuścił do walki tej Armii u 
boku Armii Radzieckiej. W roku 
1942, w okresie gdy Niemcy zbliżali 
się do Stalingradu, gen. Anders wy­
prowadził Armię Polską z ZSRR do 
Iranu. Dla gen. Andersa i jego ob- 
szarniczo - kapitalistycznych moco­
dawców nawet wówczas najbar­
dziej znienawidzonym wrogiem by­
ło radzieckie państwo robotników 
i chłopów, tak jak wrogiem im był 
polski robotnik i chłop.

Związek Patriotów Polskich, sku­
piający całą demokratyczną emi­
grację polską w ZSRR, postanowił 
stworzyć nową siłę zbrojną, która j 
by walczyła na froncie wschodnim i 
przeciwko wspólnemu wrogowi | 
ZSRR i Polski. ZPP zwrócił się do 
rządu radzieckiego o zezwolenie na 
sformowanie polskich sił zbrojnych. 
Rząd radziecki zgodził się i obiecał 
wszechstronną pomoc. Dnia 9 maja 
1943 roku powstała I Dywizja im. 
Tadeusza Kościuszki. Rząd Ra­

LUCJAN SZENWALD

Cp poznał swoją drogę. On widział zaczyny
Świata nowego w Związku Rad: sękata bryła, 
Gwiaździsto plan kryształu z siebie wyiskrzyła, 
A na niej drżały na wpół zdarte pajęczyny 
Przesądów, przywar, łajdactw, zastarzałych głupot. 
Jego rozgrzewał gniewny stóp ludowych tupot, 
Prawda, pisana ogniem na bander czerwieni, 
1 ludzie, ludzie, ludzie, walką połączeni.
Nie zlęknie się katowskich kleszczy i toporów, 
Kogo święty Wolności błogosławił poryw, 
Pod szubienicą głowę podniesie zuchwałą, 
Kogo w boju Swobody tchnienie owiewało. 
Wszędzie, gdzie walkę ludzie podejmują prawi, 
On się, jak ruch wcielony, w szeregach pojawi, 
I zawsze więcej z siebie da, niżeli bierze', 
Bo on jest z tych, co zwykli oddawać w ofierze 
Całe życie.

Do końca. Prawdziwie i szczerze.

dziecki zaopatrzył Dywizję w broń, 
umundurowanie, amunicję i żyw­
ność. Po intensywnym przeszkole­
niu, 1 września 1943 roku Dywizja 
ruszyła na front, na Smoleńszczy- 
znę.

ć&źw* pod £ohżm
W pierwszych dniach październi­

ka otrzymali Kościuszkowcy pierw­
sze zadanie bojowe przy przełamy­
waniu niemieckiej linii obronnej 
pod Orszą, w rejonie osiedla Le­
nino. Dywizji powierzono sforso­
wanie 2-kilometrowego odcinka 
bagnistej rzeki Mierei, zdobycie po­
trójnej linii okopów i zajęcie wio­
sek Trygubowa i Połzuchy.

12. X. 43 r. o godzinie 9.20 roz­
poczęło się przygotowanie artyle­
ryjskie. Po dwóch godzinach 112 
pułk piechoty Dywizji poszły do 
natarcia na niemieckie okopy. Przez 
bagnistą rzeczkę Miereję strzelcy 

przedostali się łatwo, ale czołgi 
idące w szyku bojowym piechoty 
zaczęły grzęznąć i nie przeszły. Po­
mimo to nasi piechurzy dopadli 
pierwszej linii okopów niemieckich, 
zdobyli je i uderzyli na dalsze po­
zycje nieprzyjaciela pod wsiami 
Trygubowo i Połzuchy. Niemcy 
otworzyli huraganowy ogień ze 
swoich punktów oporu, ale pod na­
ciskiem naszych piechurów padła 
i druga niemiecka linia obronna. 
O godzinie 12.30 wsie Trygubowo 
i Połzuchy były zdobyte. O godzi­
nie 14.30 pod silnie skoncentrowa­
nym ogniem artylerii niemieckiej 
i po kontrataku piechoty n-pla, 
osłoniętej lotnictwem i czołgami, 
wykrwawione 1 i 2 pp. zmuszone 
były" wycofać się z zajętych wsi. 
W nocy przychodzi na pomoc na­
szym pułkom stojący w odwodzie 
3 P- P.

13. X. rano nasze oddziały poszły 
ponownie do natarcia. Pomimo za­

jadłego oporu wroga ponownie zdo­
byto oddane wsie. Na zdobytych 
pozycjach nasze oddziały trwały w 
walce do wieczora, aż do zluzowa­
nia przez 134 dywizję Armii Czer­
wonej. Wyłom we froncie niemiec­
kim, dokonany przez I Dywizję, zo­
stał utrzymany. I Dywizja im. Ta­
deusza Kościuszki zadanie swe wy­
konała.

historyczna
i polityczno 

znaczanio bitwy
I Dywizja, Jak i wyrosłe z niej 

Odrodzone Wojsko Polskie, po­
wstała z ludu i dla ludu. Interesy 
narodowe, interesy mas pracują­
cych wymagały, by z zawieruchy 
wojennej wyrosła nowa Polska, 
Polska ludu pracy, POLSKA 
SPRAWIEDLIWOŚCI SPOŁECZ­
NEJ. O taką walczyli i za taką gi­
nęli pod Lenino najlepsi synowie 
Ojczyzny. Wizja takiej Polski przy­
świecała żołnierzowi polskiemu 
na całym ciężkim szlaku bojowym, 
aż do Berlina. Dywizja im. Tad. 
Kościuszki walczyła nie tylko o 
wyzwolenie Polski spod okupacji 
hitlerowskiej, lecz walczyła O WY­
ZWOLENIE LUDU POLSKIEGO 
spod jarzma wyzyskiwaczy, o Pol­
skę postępu społecznego. W walce 
tej oparła się o Armię Czerwoną, 
armię radzieckiego państwa robot­
ników i chłopów, których interesy 
są wspólne z interesami polskiego 
robotnika i chłopa. Rezultąty tej 

walki świadczą, że droga, którą 
obrali żołnierze I Dywizji była 
słuszna.

Bitwa pod Lenino wyróżnia się 
znaczeniem spośród wielu innych 
bilów, toczonych przez nasze 
Wojsko.

Bitwa pod Lenino, był to chrzest 
bojowy nowego wojska, wojska 
polskich mas robotniczych i chłop­
skich. WOJSKA NAPRAWDĘ LU­
DOWEGO.

Bitwa pod Lenino wkrzesiła naj­
piękniejsze tradycję oręża polskie­
go, tradycje walk wolnościowych 
toczonych na barykadach i pobo­
jowiskach Europy i świata, trady­
cje międzynarodowej solidarności 
ludów w walce o wspólną sprawę.

Wreszcie bitwa pod Lenino przy­
pieczętowała krwią SOJUSZ LU­
DU POLSKIEGO Z LUDAMI RA­
DZIECKIMI, sojusz, który stał się 
kamieniem węgielnym nowej ludo­
wej Polski.

Dlatego w rocznicę historycznej 
bitwy myśli wszystkich Polaków 
zwracają się z wdzięcznością do żoł­
nierzy, którzy ginąc pod Lenino 
rozpoczęli wielkie dzieło odrodzenia 
PcJski.

Pamięć o nich niech będzie bodź­
cem do wytężonej pracy dla nas, 
jako dla tych, na których leży obo­
wiązek dalszej realizacji śnionej 
przez Kościuszkowców Polski spra­
wiedliwości społecznej, w której nie 
będzie ucisku i wyzysku człowieka 
przez człowieka.

KPT. STEFAN FABISIAK
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Nieustanne konferencje „Malej Szóstki 
w sprawi© Berlina

Paryż (PAP; Zainteresowanie kół polity­
cznych koncentruje się wokół zakulisowych 
konferencji 6 członków Rady Bezpieczeństwa 
bezpośrednio niezainteresowanych w sprawie 
Berlina. „Mała Szóstka” odbyła w ciągu osta­
tniej nocy dłuższą konferencję. Podaje się 
że „Mała Szóstka" konferowała trzykrotnie z 
odpowiedzialnymi przedstawicielami delega­
cji amerykańskiej i brytyjskiej. Następnie 
prowadziła ona rozmowy trzykrotnie z wice­
ministrem Wyszyńskim i min. Manuilskim.

is Sensację wywołała pogłoska obie 
gająca kuluary, że na marginesie ofi­
cjalnego posiedzenia podkomisji jej 
członkowie nie należący do wielkich 
mocarstw zebrali się, jak w wypadku 
Rady Bezpieczeństwa, na „prywat­
nym" zebraniu, celem rozważenia 
istniejącej sytuacji.

Przedmiotem żywego zainteresowa­
nia uczestników obecnej sesji Zgroma­
dzenia generalnego ONZ, są trwające 
w dalszym ciągu „prywatne" narady 
6 członków Rady Bezpieczeństwa — 
przedstawicieli: Belgii, Kanady, Ar­
gentyny, Kolumbii, Chin i Syrii — nad 
sprawą ustosunkowania się tych 
państw do kwestii berlińskiej, wnie­
sionej przez trzy mocarstwa zachodnie 
na rozpatrzenie Rady.

W kuluarach ONZ podaje się, że 
delegacja francuska utrzymuje ścisły 
kontakt z „Małą Szóstką", popiera­
jąc jej starania o kompromisowe roz­
wiązanie 6poru berlińskiego.
Nie wyklucza się, że starania „Małej 

Szóstki4' stanowią manewr amerykan 
ski. Manewr ten polega ńa tym, że 
„Mała Szóstka" pod wpływem Amery­
kanów opracuje projekt rezolucji, któ 
ry tylko pozornie będzie nosił charak­
ter kompromisu, a w istocie rzeczy 
pójdzie po linii amerykańskiej.

Pomimo tajemnicy, jaką otoczone są 
obrady utrzymuje się przekonanie, iż 
państwa te, nie chcąc brać na siebie 
odpowiedzialności za zredagowanie 
projektu rezolucji w myśl życzeń ame­
rykańskich, zastanawiają się nad moż­
liwością znalezienia kompromisowego 
wyjścia z kłopotliwej dla trzech mo­
carstw zachodnich sytuacji. Wrażenie 
to potwierdził fakt rozmowy, odbytej 
w piątek rano między przewodniczą­
cym Rady — Bramuglią a wicemini­
strem Wyszyńskim. Bramuglia — jak 
wiadomo — rozmawiał poprzednio

dwukrotnie z amerykańskim sekreta 
rzem stanu — Marshallem.

wPrjwcsisie4' zebranie 
w sprawie energii atomawel

Podkomisja powołana przez Komisję 
Polityczną Zgromadzenia Narodów Zje­
dnoczonych dla opracowania projektu 
porozumienia w sprawie międzynarodo­
wej kontroli produkcji. energii atomo 
wej, rozpoczęła w piątek swe prace. 
Podkomisja składa się z przedstawicieli 
Związku Radzieckiego, Stanów Zjedno­
czonych, Wielkiej Brytanii, ~ 
Hindu-stanu,. Chin, 
Szwecji, Republiki 
[kwadoru. Przewodniczącym podkomisji 
wybrany został delegat Hindustanu Be- 

I nogal Rao.

Francji, 
Brazylii’. Kanady. 
Ukraińskiej i E-

WALLACE 
do Trumana i Deweya 
w sprawie polityki zagranicznej

WASZYNGTON (API). (od 
Własnego korespondenta). Henry 
Wallace zwrócił się w dniu wczo­
rajszym do prezydenta Trumana ii 
gubernatora Thomasa Dewey‘a oj 
złożenie konkretnej wypowiedzi na 
temat zagadnień polityki zagranicz­
nej, a mianowicie w sprawie pro­
blemu Niemiec, Hiszpanii i państw a 
Izraela. Wallace zażądał również 
wycofania dyskusji nad sprawą 
Berlina z ONZ, powrotu do bezpo­
średnich rokowań ze Związkiem 
Radziecłom na płaszczyźnie cało­
kształtu zagadnienia niemieckiego. 
Postulaty Wallace‘a zostały wyra­
żone w dwóch analogicznych tele­
gramach, skierowanych do obu 
kandydatów ńa prezydenta USA.

Nowe umundurowanie
Milicji Obywatelskiej

Szeregowiec pod­
chorąży w nowym 

mundurze

Fot.: Ag. Ilustr. „API"

Oficer M. O. 
wym mundurze

Strajk górników francuskich 
trwa ssieprzerwosii®

PARYŻ (PAP). Strajk górników!ani jeden górnik nie zjechał do szy- 
francuskich trwa już szósty dzień. W ł bów i żaden ze strajkujących nie zdra- 
ciągu tych dni nie wydobyto w całej idził zamiaru podjęcia pracy.
Francji ani jednego kilograma węgla, 
ani jednego kilograma rudy żelaznej,'ricy portowi w całej Francji przepro-

.——_ __ _ : . (wadzili w piątek 24-godzinny strajk.
Ani jeden statek nie opuścił przez cały 
dzień portów francuskich, ponieważ pi­
loci portowi odmówili Zejścia na wodę.1 
Wiele okre.tów zagranicznych, które 
przybyły do Hawru, musiało wejść o 
własnych siłach dc pertu.

Francuskie ministerstwo przemysłu i 
handlu podało do wiadomości, że w 
ciągu października przydział prądu 
elektrycznego dla przemysłu ulegnie 
zmniejszaniu o Vx, zaś dla innych kon­
sumentów o 1/5.

Marsholl 
w Waszyngtonie

NOWY JORK (p. r.). Amerykań­
ski sekretarz stanu “Marshall przybył 
samoloteni do Waszyngtonu. Oczeki­
wał na niego prezydent Truman, który 
powrócił do Waszyngtonu kilka minut 
wcześniej ze stanu Nowy Jork, gdzie 
wygłosił przemówienie przedwyborcze. 
Natychmiast po wylądowaniu na lot­
nisku, prezydent, sekretarz stanu Mar­
shall i podsekretarz stanu Lovett udali 
się do Białego Domu, na konferencję.

Marynarze floty handlowej i robot-

U) skrócie

Ambasador Węgier 
y Hołotowa

MOSKWA (PAP). Minister Spraw 
zagranicznych ZSRR Mołotow przyjął 
w piątek ambasadora Republiki Wę­
gierskiej Molnara. Ambasador Molnar 
ma wkrótce wręczyć swe listy uwie­
rzytelniające przewodniczącemu pre­
zydium Rady Najwyższej ZSRR. i

I
Bevln, który w środę rano przybył 

z Paryża do Londynu, odbył konferencję 
z premierem Attlee na temat odbytych w 
Paryżu rozmów w sprawie Berlina.

O
Gen. Else»hover zapowiedział przez ra­

dio londyńskie, że w listopadzie br. wyda 
swą książkę opisującą wydarzenia ostat­
niej wojny pt. „Europejska Krucjata".

O
Do Madrytu przybyła belgijska misja 

handlowa celem omówienia nowego trak­
tatu handlowego pomiędzy Belgią i Hi­
szpanią.

O
Minister Marshall wydał instrukcję od­

nośnie zaproszenia do Paryża zachodnio- 
niemieckich przedstawicieli w administra­
cji planu Marshalla, Otto Schniewinda i 
Ludwiga Rosenberga. Sekretarz stanu USA 
ma zamiar omówić z nimi „zagadnienia 

/ różnic, w związku z rozdziałem „pomocy" 
marshallowskiej".

O
Ubiegłej nocy miało miejsce w północ­

no-wschodnie, prowincji perskiej Khor- 
sann silne trzęsienie ziemi, w następstwie 
którego zginęło o .oło 200 osób, a kilka 

. tysięcy zostiło rannych. Szkody mate­
rialne są bardzo poważne.

O
Rada administracyjna Bizonii opraco­

wała projekt „pomocy finansowej" dla 
zachodnich sektorów Berlina, który ma 
przynieść 18 milionów marek zachodnich 
miesięcznie przez obciążenie ludności sze­
regiem dodatkowych nielegalnych podat­
ków.

De Gaułle przygotowuje %

zamach stanu f
PARYŻ (SAP). Dziennik paryski 

„Franc Tireur" donosi w numerze so­
botnim o zamierzonym przez de Gau- 
lle’a zamachu stanu. „Rząd francuski 
—• pisze dziennik — wykrył spisek 
gaullist’ów, którego celem było stwo­
rzenie separatystycznego rządu fran 
cuskiego z siedzibą w Afryce północ­
nej. Podobno w liczbie spiskowców 
znajduje się szereg wybitnych wojsko­
wych.

BIZONIA 
w „Unii Zachodniej" ł’

NOWY JORK (PAP). Z Frank­
furtu donoszą, że politycy Niemiec za­
chodnich wykazują duże zainteresowa­
nie „Unią Zachodnią". W kołach zbli­
żonych do kierownictwa partii CDU i 
SPD podkreśla się, że Niemcy są po­
wołane do odegrania ważnej roli w 
„Unii Zachodniej". Również wielu po­
lityków amerykańskich skłania się do 
tej koncepcji niemieckiej, wyrażając 
przekonanie, że udział Niemiec w 
„Unii Zachodniej" jest ważniejszy cd 
udziału Francji.

Wiadomość o przygotowaniach do przy­
jęcia Niemiec do unii, zachodniej wywo­
łała w Paryżu konsternację. Politycy 
francuscy, stojący blisko rządu, nie ukry­
wają, że nie ma argumentów, które by 
przekonały francuską opiftię publiczną o 
słuszności planu anglosaskiego w sprawie 
rozszerzenia unii zachodniej na Niemcy.

(Od specjalnego korespondenta API dla , Głosu") 
Berlin, we wrześniu

Wieki pruskiego wychowania i skondensowane w 13 latach ty­
siąclecie hitleryzmu wpoiły w wielu Niemców nienawiść do innych 
narodów. Dlatego nic łatwiejszego jak jednoczyć właśnie te elemen­
ty nienawiścią. Na Placu Republiki w Berlinie 9 września 1948 roku 
oglądałem twarze Niemców, jak się zmieniały w zachłyśnięciu nie­
nawiścią, płynącą ze słów socjalis tyczno-chrześcijańsko-liberalnych 
mówców. Podobnie gorzały nienawiścią twarze, które oglądałem w 
tym samym Berlinie, przed szesnastu laty w listopadzie 1932 roku, 
kiedy na wiecu wyborczym przemawiał Hitler z NSDAP i obiecywał, 
tak jak teraz Franz Neumann z SPL „Marsz na Wschód41.
Między tymi dwoma przemówieniami! sjan w Berlinie. Jak gdyby nic się ni® 

upłynęło jednak lat szesnaście. Zmienił działo, z żelazną konsekwencją prze- 
się układ sił w Europie. Hitler mógł------- J
sam rzucić naród niemiecki na Europę, 
Franz Neumann może rzucać tylko sło­
wa, które zużyją dla swoich potrzeb 
niemieccy organizatorzy nowego hitle­
ryzmu. Słowa Hitlera były groźne, sło­
wa Neumanna są już tylko ohydne. 
Słowa Hitlera wyzwalały w stolicy 
Rzeszy dziką potęgę bogatego, praco­
witego narodu, słowa Neumanna wy­
zwalały w okupowanym Berlinie bez­
silną nienawiść przegranych hitlerow­
ców.

Rozmąwiałem z Niemcami po mani­
festacji przed Bramą Brandenburską.

—- Chcećie wojny — pytałem. Prze­
cież wojna to zagłada Niemied, bo po­

pem bitwy mogą być tym razem tylko 
Niemcy. Pierwszą linią frontu jest 
Łaba, a nie Wisła jak w roku 1939.

Zamroczyli się, jakbym ich wepchnął 
w ciemność, z której nie mogą się wy­
dobyć.

— Nie chcemy wojny — bąknął 
wreszcie jeden z nich, w czasie wojny 
>adworny lekarz Neuratha w Pradze 
Czeskiej. — Ale świat musi wiedzieć, 
że jesteśmy krzywdzeni...

Tegoż dnia wieczorem radio „Głos 
Ameryki" podając z Nowego Jorku 
dramatyczny opis berlińskiej manife­
stacji, zakończyło swą audycję w ję­
zyku niemieckim słowami :

„Berliner, wir haben euren Ruf ge- 
hoertl".

(Berl:ńczycv, słyszeliśmy wasze wo­
łanie!).

Otóż i na tym polega ta zabawa 
w rozhisteryzowane nowym hitleryz­
mem Niemcy. Jedyny głos z Niemiec, 

i który chce usłyszeć „Ameryka" jest 
głosem odrodzonego hitleryzmu. Aby 
zaś nie mieli cienia wątpliwości, iż na­
prawdę tylko na hitleryzm istnieje za-; 
.potrzebowanie, władze okupacyjne 
amerykańskie zakazały związkowi b. 
więźniów obozów koncentracyjnych «- 
rządzania zebrań publicznych w sekto­
rach zachodnich Berlina.

Przyglądam ^się tej niesamowitej 
anglosaskiej grze najgorszymi instyn­
ktami Niemców i nie buntuję się, nie 
złorzeczę, lecz, tylko zimno obliczam.

Jakiż jest pierwszy cel tej gry? — 
Oczywiście zastraszyć przypomnieniem 
hitlerowskich gróźb, zastraszyć znów 
Niemcami Polskę, Czechosłowację 
Związek Radziecki.

Przypominają m’ się słowa, które 
padły w roku 1938 w Berlinie na Kon­
gresie Związku Polaków w Niemczech;

„Jest tylko jedna broń, którą można 
by nas pokonać, a tą jest nasz strach, 
nasza własna obawa. Tego niech jed­
nak nikt od nas nie oczekuje".

I przypominam sobie ostatnią trzy­
miesięczną prawie podróż po Polsce

prowadzają stabilizację zreformowane­
go radykalnie życia Niemiec wschod­
nich.

Próżny więc jest trud anglosaskich 
graczy. Straszyć Niemcami 1948 roku 

! Polaków, Czechów, Rosjan?
Klasyczny, psychologiczny błąd.
Jakiż więc jest drugi cel tej gry? — 

Oczywiście sianie niepokoju, hitlerow­
skiego niepokoju który ma paraliżo­
wać odbudowę.

Dlaczego? — Dlatego, że to, co jest 
dumą Polski, to co tost dumą Związku 
Radzieckiego, odbudowa zniszczonych 
przez hitleryzm ziem od Odry po Woł­
gę, wywołuje niepokoi wśród graczy 
tych klik anglosaskich.

Więc na odbudowę zniszczonych hit­
leryzmem ziem odpowiadają odbudo­
wą hitleryzmu w okupowanych za­
chodnich Niemczech i zachodnimi Ber­
linie.

Wycieczka przedstawicieli 
czechosłowackich 
władz osiedleńczych 
w Polsce
W dniu 7 października br. przybyła 

do Wrocławia 18-osobowa. wycieczka 
przedstawicieli Czechosłowackiego U- 
rzędu Osiedleńczego w Pradze (Osidlo- 
vaci. urad a Fond narodni obnovy v 
Praze) oraz urzędów terenowych.

Uczestnicy wycieczki podczas kilko­
dniowego pobytu w Polsce mają się 
zapoznać z naszą akcją osiedleńczą na 
terenie Ziem Odzyskanych. Goście 
czechosłowaccy'zwiedzą również Wy­
stawę Z. O. we Wrocławiu oraz porty 
w Szczecinie (dnia 10. X.), Gdyni 1 
Gdańsku (dnia 12. X.).

W dniu 13 i 14 bm. wycieczka bawić 
będzie w stolicy.

l

ODBUDOWA. 
ODBUDOWA. ODBUDOWA.

Przypominam sobie obserwowany od 
długich miesięcy kamienny spokój Ro-

Koniec rządów

Trcswetue r
regulują zioła ..ChNekinaza" Nr 1,213 > 

H NIEMOJEWSKIEGO °
Zadać w aptekach i skł. aptecznych.

Rolując mienie 
spTonęTa żywcem

W Kunowie, powiat szamotulski, vry- 
darzył się w dniu 8 bm. mrożący krew 
w żyłach wypadek. W domu mieszkal­
nym repatrianta Antoniego Romanow­
skiego powstał pożar, który w krótkim 
czasie objął cały budynek. W akcj 
ratunkowej brała również udział żona 
Romanowskiego Emilia, matka dwo ga 
dzieci. W pewnej chwili pobiegła ona 
na strych, który już stał w płomie­
niach, z zamiarem wyniesienia pozo­
stałych tam jeszcze rzeczy. Ryzykow 
neto przedsięwzięcie nieszczęśliwa ko­
bieta przypłaciła życiem. Wszelka po­
moc okazała się daremna. Dom spłonął 
doszczętnie, a w jego zgliszczach-zna­
leziono tylko resztki zwęglonych zwłok 
Romanowskiej!

Na miejsce wypadku ztochała korni

gen.
PARYŻ (PAP). W stolicy Francji! 

krążą uporczywe pogłoski o rychłym 
odwołaniu dowódcy francuskiej strefy 
okupacyjnej w Niemczech, gen. Koe­
niga. Pretekstem do odwołania go ma 
być zamierzona reorganizacja wojsko­
wej i cywilnej administracji strefy 
francuskiej, w związku z zapowiedzia­
ną przez gen. Clay'a fuzją gospodar­
czą z Bizonią.

Polonia
Garbarnia

Rozegrany w Warszawie mecz 
piłkarski o mistrzostwo Hgi pań­
stwowej, przyniósł po słabej grze 
szczęśliwe zwycięstwo „Polonii" — 
-2:1 (1:1).

Nr 2801sja sądowo-lekarska. (b)

po 10 tys. zTotych 
dla małorolnych osadników
WARSZAWA (API). Pragnąc u- 

możliwić jak najszerszym masom chło­
pów bezrolnych i małorolnych osiedle­
nie się na terenach zachodnich — Mi­
nisterstwo Ziem Odzyskanych przystą­
piło do szerokiej akcji pomocy kredy­
towej dla nowych osadników rolnych.

Jako pierwsza rata pomocy kredyto­
wej uruchomiony, został kredyt dota- 
cyjny w wysokości 9 100 000 zł. Suma 
ta rozdzielona została między poszcze­
gólne okręgi Ziem Zachodnich, przy 
czym 250 tys. zł otrzymało 
two białostockie, 2 mil. zł 
two olsztyńskie, 950 tys. zł 
skie, 700 tys. zł — Ziemia 
5 mil. zł woj. szczecińskie.

Kredyty rozprowadzane są już obec­
nie w poszczególnych powiatach, a Mi­
nisterstwo Ziem Odzyskanych kładzie 
specjalny nacisk na szybkie rozprowa­
dzenie dotacji między najbardziej po­
trzebujących osadników. Do korzysta­
nia z pomocy kredytowej, uprawnieni 
są osadnicy małorolni i bezrolni, prze- 
ledleni z ziem dawnych i nie mający 

dostatecznych środków materialnych 
dla zagospodarowania się.

Wysokość pojedynczej dotacji usta­
lono na sumę 10 tys. zł, z czego 3 tys. 
zł w gotówce a 7 tys. zł w zbożu,

wojewódz- 
wojewódz-' 
woj. gdań-
Łubuska i

Pod Poznaniem 
uruchomiono 

najwięksi? taczarnię drobin
Przedstawiciele Spółdzielczości, Za- 

rządu Miasta i partyj polityczraytii 
zwiectóii wczoraj — na zaproszenie 
Centrali Spółdz. Mielczarek o-Jaj czer­
skich, Oddział w Poznaniu, najnowo­
cześniejszą i największą w Polsce tu- 
czarnię i rzeźnię dr.obiu w Janikowie 
pod Poznaniem. Uruchomiono ją nie­
dawno na terenie dawniejszej huty 
miedzi przy ul. Wykopy i nastawiona 
jest głównie na tuczenie drobiu ekspor­
towego.

Goście zapoznali się z działalnością 
nowej placówki gospodarczej i jej na­
daniami. Głównymi rynkami zbytu sąj 
Anglia, Szwajcaria i Czechosłowacja. 
Tuczarnia jest placówką wzorową i 
może przerabiać do 3 tys. sztuk gęsi, 
kaczek i indyków dziennie.

W okolicznościowych przemówie­
niach podkreślono znaczenie placówki 
w zakresie powiększania i utrzymania 
zagranicznych rynków zbytu, fc)

Narada aktywu > 
ZMP i „SAiżba Polsce"

W małej auli Akademii Handlowej 
odbywa się dzisiaj narada wojewódz­
kiego aktywu ZMP i P. O. „Słgżba 
Polsce" z terenu województwa poznań­
skiego i Ziemi Lubuskiej. W naradzie, 
która potrwa 2 dni, bierze udział cały 
aktyw Zarządu Wojewódzkiego ZMP, 
Wielkopolskiej Komendy ZHP i Sekcji 
Młodzieżowej Związków Zawodowych 
oraz przewodniczący i wiceprzewodni­
czący zarządów powiatowych ZMP, ko­
mendanci i zastępcy komendantów Po­
wiatowych Komend „S. P.“.

Referat ideologiczny wygłosi gene­
ralny sekretarz Zarządu Głównego 
ZMP poseł Motyka O sprawach orga­
nizacyjnych mówić będzie poseł Mło- 
tecki — przewodniczący Zarządu Wo­
jewódzkiego ZMP. Ponadto przema­
wiać będzie p. Góralski — kierownik 
działu organizacyjnego Zarządu Głów­
nego ZMP. (c)
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W miarę coraz czynniej szej walki z wyzyskiem, 
ograniczenia i rugowania wyzyskiwaczy w mieście 
i na wsi i poskramiania spekulantów, wróg klaso­
wy zaostrza walkę z silami postępu, szuka nowych 
metod i środkć^r, aby odwlec swoją nieuchronną 
klęskę. Wy musicie tę wrogą akcję wykrywać i li­
kwidować, musicie odsłaniać oblicze wroga klaso­
wego, MUSICIE DZIAŁAĆ CZUJNIE 
WANIĘ.

Ż rozkazu min. Bezpieczeństwa
— St. Radkiewicza

I ZDECYDO

Publicznego

iv IV rocznicę powstania

W obliczu zaostrzającej się walki klasowej musi­
cie pamiętać, że stojąc twardo na straży spokoju, 
porządku publicznego i praworządności ludowej, 
zwalczając, spekulantów, złodziei mienia publiczne­
go, sabotaż gospodarczy, dywersję, wrogą 
gandę — najlepiej wypełnicie swe obowiązki 
ców naszej Ludowej Ojczyzny!

Z rozkazu Komendanta Głównego M. 
gen. Witolda

Mi ii eji Oby iva telskiej

propa- 
obroń

O. —

patery lata minęły od mementu 
-J uprawomocnienia dekretem P. K.

kowskiego, I sekretarza WK PPR — po­
sła Minora, I sekretarza WK PPS — 
posła Włodka, szefa UB — Siwanowi- 
cza, dowódcy Komendy Wojewódzkiej 
M. O. — ppłk. Kufla i innych, dokona­
no podsumowania pracy i osiągnięć Mi­
licji Obywatelskiej.

Po odczytaniu telegramów gratulacyj­
nych zebrani uczcili pamięć żołnicizy

W. N. — powetołej z potrzeby społecz­
nej — Milicji Obywatelskiej, która 
przechodzi obecnie od szkolenia i do­
skonalenia swych szeregów do współ-i 
walki o sociahzm w Polsce.

W dniu Milicji Obywatelskiej na uro-1 
czystości jaka odbyła się w dniu wczo­
rajszym w obecności pp. wojewody po-■ radzieckich i milicjantów poległych w 
znańskiego — St. Brzezińskiego, kon-J walce z podziemiem reakcyjnym, i^y- 
su’a radzieckiego — Kopytowa, prze- syłając równocześnie delegację w celu 
ivodniejącego WRN — St Piękniew-[złożenia na stokach Cytadeli wieńca ku 
skiego, przewodniczą ego MRN — Sto-i uczczeniu poległych bohaterów.

z ifisski o dobpo ludu

.jest sposobnością do złożenia serdecz- 
i nych życzeń. Myślę, że będę wyrazi­
cielem uczuć całego społeczeństwa, ży- 

j cząc Wam przede wszystkim jednego: 
źebyście w pracy Waszej pozostali ta­
kimi, jakimi jesteście dotychczas: od­
ważnymi, mądrymi, prawnymi i bliski­
mi opiekunami społeczeństwa, strażni­
kami zdobyczy demokracji ludowej na 
wielkiej drodze ludu polskiego do 
prawdziwej wolności i sprawiedliwości 
społecznej.

mownte cyfry wykrytych przestępstw 1 
zlikwidowanych napędów rabunkowych 
oraz wyniki walki ze spekulacją.

• Akademię zakończono odczytaniem 
rozkazów ministra bezpieczeństwa pu­
blicznego — Radkiewicza i komendanta 
głównego M. O gen. Witolda, po czym 
odbyło się wyróżnienie wzorowych i 
sumiennych milicjantów. Otrzymali oni 
nagrody pieniężne w wysokości od 
2 000 do 5 000 zł. Za dobre wyniki w 
konkursie strzeleckim M. O oraz „Mar­
szu Szlakiem Męczenników za sprawę 
Polski" ołrziymały pierwsze nagrody ze­
społy: KWMO Poznań w składzie: por. 
por., Mateła Bolesław, Kempa Tadeusz i 
sierżant W. Nowacki oraz zespół komi­
sariatu II M. O. w składzie: Feliks Woj­
ciechowski, Edward Matuszak, J. Chu­
dy, M. Krupka, N. Augustyniak. Pierw­
szą nagrodę indywidualną zdobył por. 
Bolesław Mateła.

W części artystycznej akademii u- 
dział wzięły chór „Arion pod dyr. p. 
Witalisa Doroźały oraz zespół Państwo­
wymi! zakładów Umundurowania, (hal)

20,5 mil. z^oiych 
dafo Wielkopolska 

no SJFOS
Z Wojewódzkiego Obywatelskiego 

Komitetu Odbudowy Warszawy i Po­
znania otrzymaliśmy listę wpływów z 
akcji zbiórkowej na Społeczny Fundusz 
Odbudowy Stolicy. Jak się okazuje kil­
ka powiatów zdołało uzyskać poważne 
wyniki w „Miesiącu Odbudowy War­
szawy". Zebrały one o wiele więcej, 
aniżeli pozwalały przypuszczać pierwsze 
meldunki z terenu akcji zbiórkowej.

Najwięcej zebrał Poznań, bo 3,516,723 
zł. W powiecie poznańskim zebrano 
612,838 zł.

Na dalszych miejsćach uplasowały się 
powiaty: Wągrowiec (2,000,123 zł), Tu­
rek (1,702,465 zł) i Środa (1,269,893 zł). 
Powiat Nowy Tomyśl, który przodował 
w akcji zbiórkowej w pierwszych 
dniach jej trwanią, zdołał osiągnąć 
542,803 zł. Najsłabsze wyniki meldują 
Komitety Powiatowe z Piły, Wschowy, 
Sulęcina, miasta Gorzowa, Międzycho­
du, Gubina, Obornik, Krosna n/Odrą, 
Strzelców Krajeńskich i Wrześni.

W sumie obywatele Wielkopolski i 
Ziemi Lubuskiej złożyli w miesiącu 
wrześniu na odbudowę Warszawy 
20,669,361 złotych, (c)

Następie piękne przemówienie wy­
głosił wojewoda poznański Stefan Brze­
ziński.

„Minęła czwarta rocznica ogłoszenia 
przez Polski Komitet Wyzwolenia Na­
rodowego dekretu o Milicji Obywa­
telskiej — mówił wojewoda Brzeziń­
ski. — Te cztery lata mają w życiu 
narodu polskiego . wielką — pań­
stwową, społeczna i gospodarczą 
treść. Jest to bowiem okres czasu, 

■ który dzieli ciemną noc oktinacji hit­
lerowskiej od dzisiejszych dni, w któ­
rych danym jest nam zbierać pierwsze 
owoce naszej pracy i doświadczeń. 
Jest to okres, w którym zrobiliśmy 
pierwszy od paruset lat krok naprzód 
we właściwym kierunku. Jest t.o czaso­
kres, który zawiera w sobie dzieła na 
miarę pokoleń? reformę rolną, upań­
stwowienie przemysłu, upowszechnie­
nie wiedzy podstawowej, otwarcie lu­
dowi wrót kultury. Jest to wreszcie 
czas, w którym uUwaliła się i upo­
wszechniła przyjaźń naszego narodu z 
narodami Związku Radzieckiego, któ­
rych bohaterstwu zawdzięczamy zdoby­
cze polityczne i gospodarcze oraz moż­
ność pokojowej pracy nad rozwiąza­
niem odwiecznych problemów: spra­
wiedliwości i szczęścia społecznego.

Jaka była Wasza rola w życiu na­
rodu w okresie czterech pierwszych 
lat jego niepodległego bytu? Dlacze­
go właśnie Wasza rocznica jest w ca­
łej Polsce . przedmiotem szczególnie 
serdecznych obchodów i. wzruszających 
wypowiedzi?

Na pytanie to można odpowiedzieć 
albo krótko, albo bardzo długo. Krótko 
po żołniersku, odpowiem, gdy przyto­
czę ustęp artykułu drugiego dekretu o 
Milicji Obywatelskiej, brzmiący:

„Do zakresu działania Milicji ' Oby­
watelskiej należy ochrona bezpieczeń 
stwa, spokoju i porządku publicznego."

I muszę stwierdzić, że to zadanie 
zostało przez Was bez reszty wypeł­
nione.

Chcąc odpowiadać długo musiałbym 
mieć do dyspozycji znacznie więcej 
czasu, niż przewiduje program dzisiej­
szej uroczystości. Musiałbym mówić:

o Waszym pośw;ęceniu i zdecydo­
waniu w walce o zapewnienie naro­
dowi ładu, spokoju, i praworządno­
ści,

o Waszym wkładzie w sprawę za-

bezpieczenia masom pracującym ich 
zdobyczy politycznych i gospodar­
czych,

o Waszej dobrowolnej pomocy na 
odcinku odbudowy i wyżywienia,

o Waszej czynne! pomocy w wal­
kach z klęskami żywiołowymi — po­
żarami lasów, powodzią,

a przede wszystkim o współdziała­
niu Wasżym w codziennym, zwykłym 
życiu szarego człowieka, który z uf­
nością powierza Wam swe troski i 
niepokoje, pewny, że go zrozumiecie 
i nie odmówicie ponaocy.'
Lata żołnierskich trudów, walki i 

krwi złączyły Was nierozerwalnymi 
więzami z ludem polskim. Wrośliście 
w jego życie, gdyż jesteście formacją 
stworzona z myślą o nim i działalność 
Wasza płynie z mądrej troski o jego 
dobro. Lud polski ma w Was najlep­
szych swoich przyjaciół i wzorowych 
opiekunów.

Dzień dzisiejszy, jak każda rocznica,

*
Przedstaw i ciel partyj robotniczych p. 

Ładosz przekauża; Milicji w imieniu kla­
sy robotniczej pozdrowienia, wyrażając 
uznanie dla jej ofiarnej służby. Cztery 
lata sukcesów są. już poza Wami — po­
wiedział. —' Święto Wasze zbiega .się 
z miesiącem poświęconym pogłębianiu 
przyjaźni polsko-radzieckiej — przy­
jaźni dwóch’bratnich narodów. Winili­
ście więc wykazać, że chnide ten so­
jusz i rozumiecie jego głębokie znacze­
nie. *

Po przemówieniu szefa UB — p. Si- 
wanowicza, który wskazał na koniecz­
ność doskonalenia się milicjantów i 
podwyższania ich poziomu intelelktuai- 
nego w celu przyspieszenia ostateczne­
go zwycięstwa nad podziemiem polity­
cznym i gospodarczym — komendant 
Woj. Milicji Obywatelskiej ppłk, Kufel 
podsumował osiągnięcia Milicji w o- 
statnim roku pracy. Pracuje 281 świe­
tlic, 72 biblioteki i liczne biblioteki wę­
drowne i kółka oświatowe Szeregi M. 
O. składają się obecnie w 83 proc, z sy­
nów robotniczych i 7 proc, synów chłop­
skich. Wszyscy milicjanci otrzymują 
fachowe szkolenie, organizuje się dla 
nich kursy gimnazjalne i kursy szkół

nowych zamierzeń tych teećrów.
Teatr Nowy — mówi dyr. Szczer­

bowski — nastawiony całkowicie na 
kontynuowanie sztuki o poziomie li-te- 
rafcikhh, otworzył sezon arcydziełem 
Molliera „Chory z urojenia". Jest to 
06t>->tnia szłuka jaką stworzył te4i ge­
nialny komediopisarz, gdyż na czwartym 
jej przedstawieniu — 17 lutigo 1673 r. 

zakończył życie niemal na scenie.
W bieżącym miesiącu, poświęconym 

pogłębianiu przyjaźni polsko-radziec­
kiej, Teetr Nowy wystawi klasyczne 
dzieło literatury rosyjskiej „Ożenek" 
Gogola. Jakkolwiek sztuka ta nie ma tej 
sławy co „Rewizor", niemniej w sztuce 
radzieckiej stanowi ona pozycję tej 

■miary jak u nas „Zemsta", „Śluby Pa- 
podętąwowycib. O imponującej sprawno-1 nieńskie" .czy „Pan Jowialeki" — Fre- 
śoi Milicji Obywatelskiej świadczą wy-| dry. Dalszym zamierzeniem sceny T. No-

Kto jeszcze korzysta z ulg mieszkaniowych
Nowe rozporządzenie Rsdy Mśnislrów — Ad.TBhktrator 

donn! ustala wymiar Eoka*u ś wysokość czynszu
Rozporządzenie Rady Ministrów roz­

szerzyło łiiczfcę osób korzystających z 
ulg przy wynajmde mieszkań. I tak po­
słowie na Sejm, 
rad narodowych 
ku obrotowego), 
niowie zakładów 
pendyści, osoby stale niezdolne do pra­
cy a zajmujący tylko jedną izbę i u- 
trzymujące się z rent, emeryci rtp., człon- 
Korwie portowych zrzeszeń pracy — o- 
płacają czynsze w dotychczasowej wy­
sokości.

Również w dotychczasowej wysoko­
ści płacić będą czynsz rzemieślnicy mie­
szkający na wsi i zatrudniający nie 
więcej niż jednego członka rodziny da­
lej położne i dyplomowane pielęgniar­
ki wreszcie lekarze, dentyści, technicy 
dentystycz., felczerzy, weterynarze o ile 
są zatrudnieni w szpitalach, ośrodkach 
zdrowia, rzeźniach itp.

Inwalidzi posiadający kioski uliczne 
oraz rzemieślnicy na Ziem. Odzyskam 
zatrudniający prócz członków rodzili)

członkowie prezydiów 
( nie opłacający podat- 
uczniowie szkół, ucz- 
przem.. i rzemieśl., sty-

W mśesjącu pognębiania przyjaźni
l

Społeczeństwo Poznania 
obchodem rocznicy bitwy 
manifestuje dzisiaj przyjaźń 
Państwem Radzieckim i składa boid tym, 
ct> walką i krwią na szlaku od Lenino 
po Berlin ugruntowali niepodległość 
Polski Ludowej i sojusz z ZSRR. Rocz­
nicę chrztu bojowego Odrodzonej Siły 
Zbrojnej Polski uczcimy akademią, jaka 
odbędzie się dzisiaj, w niedzielę, 10 bm. 
o godz. 10.30 w auli Uniwersytetu Po­
znańskiego (osobnych zaproszeń nie wy­
syła się).

Świat pracy zorganizowany w Związ­
kach Zawodowych będzie miał możność 
ujrzenia sztuk, jakie w ramach miesiąca 
poświęconego pogłębianiu przyjaźni pol­
sko-radzieckiej, wystawia Państw. Teatr 
Polski w nadchodzący wtorek, 12 bm. 
Wystawione zostaną premiery dwóch 
sztuk i to: komedia Czechowa pt. 
..Niedźwiedź" i Jesienina „Pugaczow". 
Na podstawie porozumienia między Wy­
działem Kulturalno-Oświatowym OKZZ 
a dyrekcją Teatru członkowie Zw. Zaw. 
korzystają z 50 proc, zniżki. Bilety na 
przedstawienie można nabywać w OKZZ, 
ul. Słowackiego 22.

W ramach cyklu imprez organizowa­
nych w Miesiącu Pogłębienia Przyjaźni 
poznańskie kina wyświetlają nadal fil­
my produkcji radzieckiej. Kino „Rialto 
daje dzisiaj film pt. „Wyspa Skarbów" 
według powieści R. Z. Stevensohna, a

uroczystym 
pod Lenino 
z Ludowym

jutro i pojutrze (11 i 12 bm.) znakomity 
film dla clueci i młodzieży „Timur i jego 
drużyna". W roli głównej N. Beren- 
szczikowa. Początek seansów: godz. 
16.30, 18.30 i 20.30, w niedzielę od 14.30.

Kino .Apollo" i Bałtyk" wyświetlają 
dzisiaj reportaż filmowy z wielkiej pa­
rady sportowej w Moskwie pt. „Młodzi 
idą", zaś jutro i pojutrze rewelacyjny 
film według sztuki Simonowa („Zagad­
nienie rosyjskie") — „Harry Smith od­
krywa Amerykę". Godz. 
Apollo: 15.30 17.30 19.30, 
oo 13.30. „Bałtyk": 16.30, 
v* niedzielę od 14.30.

Rozgłośnia poznańska Polskiego Radia 
transmitować będzie dzisiaj z Hali Cięż­
kiego Przemysłu akademię z okazji 5 
rocznicy bitwy pod Lenino. O g. 12.04 
usłyszymy poranek symfoniczny, na któ­
ry złożą się mało znane utwory Piotra 
Czajkowskiego. O godz. 15 z Krakowa 
słuchowisko pt. „Lew na placu" według 
liii Erenburga. W koncercie muzyki ra­
dzieckiej o godz. 16 usłyszymy utwory 
Michała Glinki i Antoniego Areńskiego. 
O godz. 18.15 znana pianistka Maria 
Wiłkomirska odegra utwory fortepiano­
we kompozytorów radzieckich: Kaba- 
lewskiego, Szostakowicza i Prokofiewa. 
Wreszcie o godz. 22.45 rozgłośnia po­
znańska nada montaż dźwiękowy z wy­
stępów zespołów radzieckich oraz im­
prez Tow. Przyjaźni Polsko-Radzieckiej.

seansów — 
w niedzielę 
18.30, 20.30,

co najwyżej 3 pracowników najemnych 
a w cukierniach, piekarniach, wędHniar- 
niach i warsztatach złotniczych najwy­
żej jednego pracownika najemnego —- 
opłacać będą czynsz w wysokości poło­
wy ustalonych stawek.

Z ulgi korzystać będą mogli członka 
wie spółdzielni pracy, o ile Minister­
stwo Przemysłu i Handlu przyzna takie 
prawo członkom danej spółdzielń*

Lokale użytkowe zajmowane przez, 
urzędy i przedsiębiorstwa państwowe, 
samorządowe, spółdzielcze i przez sto­
warzyszenia wyższej użyteczności oraz 
osoby prawne prawa publicznego są 
zwolnione od wpłat na Fundusz Gospo­
darki Mieszkaniowej.

Wreszcie, jeżeli władza czynszowa 
uzna, że dany lokal użytkowy nie jest 
w pełni wykorzystany, wówczas mogą 
być stosowane obniżki wpłc» na Fun­
dusz Gospodarki Mieszkaniowej i to w 
wysokości ud 30 — 70 proc. W grę 
wchodzą tu m. Łn. warsztaty rzemieślni­
cze i lokale handlowe na Zielu.zch Od­
zyskanych, zwłaszcza w nmiejsżyich 
miejscowościach, gdzie lokale sklepowe 
czy warsztatowe są bardzo obszerne, a 
obroty w nich dokonywane stosunkowo 
niewielkie.

Właściciele domów mogą pobierać 
dodatkowe opłaty na pokrywanie kosz­
tów eksploatacji jedynie za zgodą na­
jemcy. ,

Ustalenie, kto w jakiej wysokości ma 
płacić czynsz, jak również przeprowa­
dzenie pomiaru lokali nai-zy do wła- 
śkicmla względnie do administratora 
domu. Po dokonaniu pom a ów i usta­
leniu wysokości czynszu według ilości 
izb, ich charakteru (mieszkalny czy u- 
żytkowy) i kategorii lokatorów, właści­
ciel względnie administrator powinien 
kompletną Kiłę wywiesić w bTamie. Na 
liście należy dokładnie ustalić, jaka 
część mieszkania jest zaięta przez głów­
nego Lokatora a jaki przez sublokato­
rów czy dokwaterowanych.

Ktoś, kto uznał, że fest pokrzywdzo­
ny, powinien w ciągu 7 dni od dnia 
wywieszenia listy w bramie złożyć od­
powiednie umotywowane oświadczenie 
administratorowi dotnu. — JeieU admi­
nistrator uzna oświadczenie za nieuza­
sadnione, wymierza czynsz według peł­
nej stawki. Jeżeli zaś ma on wątpliwo­
ści, oldsyła je do nrtacii odwoławczej, 
którą jest zarząd miejski lub gminny i 
na razie pobiera zaliczkowo czvnsz w 
dotychczasowej wyao<c>ści-. — Od de­
cyzji władz I instaa-.i przysługuje pra-

Klasyczne dzic^ iilerahiry
i pe<Tne beztroskiego humoru komedie
ujrzymy w nowym sezonie na scenach Teahru Howego i Komedii Muzycznej

W związku z rozpoczęciem nowe-'wego jest wystawienie romantycznej 
go sezomu w Teatrze Nowym i Komę- komedii Edmunta Rostaada — „Cyrano 
dii Muzycznej otrzymaliśmy od dyrek- de Bergerac”, a w nawiązaniu do rocz- 
to*ra zespołu obu scen — Zbigniewa-nic śmierci: twórcy muzyki polskiej — 
Szczerbowskiego, wypowiedź na temat Fryderyka Chopina i wieszcza narod-o- 

Iwego — Juliusza Słowackiego wysta- 
. wier.će „Lata w Nohant" — Jarosława 
i Iwaszkiewicza i „Balladyny" — Juliu- 
jsza Słowackiego. W późniejszym czasie 
j przypoirunismy publiczności uroczą ko- 
jmedię Wiktoiyna Sardou — „Madame 
i Sans-Gctne" i szekspirowską'' tragedię 
historyczną — „Ryszard III".

W Komedii Muzycznej nowy sezon 
otworzyliśmy krotcchwilą A, Abramowi- 

, cza i R. Ruszkowskiego — „Jadzie wdo­
wą", w adaptacji Juliana Tuwima i w 

. reżyserii Zbigniewa Sawana. Komedia 
ta — jak dotychczasowe doświabczenre 
dowiodło — stała się takim samym suk-

■ cesem Komedii Muzycznej, jakim była 
'swego czasu w Teatrze Nowym Tuwi-

■ jma w Warszawie.
i W niedługim czasie na scenie Kome-

■ i dii zobaczymy Yerneuilla — „Musisz 
[być moją", Panoła — „Gocpotae pod . 
złotą flądrą", „Cnotliwą Zuzannę" (je-

| dyną operetkę w tym repertuarze), Mi- 
I chała Bałuckiego — „Klub kawalerów" 
,— w adaptacji muzycznej i „Porwanie 
Sabinek" Schoentana z Józefem Wę- 

• grzymem. Chciałbym tu zwrócić uwagę, 
'że dobranie właściwego repertuaru dla 
j teatrów typu Komedii Muzycznej jest 
jbez porównania trudniejsze, aniżeli dla 
teatru o charakterze literackim, z po­
wodu ogromnego braku właściwego 
materiału sztuk. Okazuje się, że wbrew 
oczekiwaniu, ten rodzaj tv.rórczości jest 
trudniejszy, aniżeli na ogół mogłoby to 
się wydawać.

Na nasze pytanie co do zespołu tea­
tru, dyrektor Szczerbowski oświadcz-a:

— Zespoły w nowym sezonie są liczniej­
sze niż były dotychczas. Pozyskaliśmy więc 
panie: Halinę Jabłonowską, Irenę Jagla- 
rzową, Zofię Jamry, Manuelę Kiernikównę, 
Marię Kochańska., Indie Kcrwinównę, Nunę 
Młodziejowską, Blandynę Orszańską, Karo­
linę Sroczyńską, Tamarę Taterę, Krystynę 
Wodnicką, Zdzisławę Zarembiankę, Adę 
Zasadziankę i Katarzynę Zbikowską. Wśród 
panów zaś — Karola Chorzewskiego, Ro­
mana Cirina, Stanisława Płonicę — Fiszera, 
Aleksandra Gajdeckiego, Zbigniewa Gra­
czyka, Lubomira Jabłońskiego, Stanisława 
Janowskiego, Kazimierza Janusa, Włady­
sława Konarskiego, Zenona Lanrentow- 
skiago, Tadeusza Łuczaka, Artura Młodni­
ckiego, Olecha Molińskiego, Norberta Na- 
dera, Mariana Nowakowskiego, Władysła­
wa Okszę. Jerzego Rygiera, Leopolda Soko­
łowskiego, okresowo Władysława Stomę, 
Stefana Strzałkowskiego, Stanisława Śli­
wińskiego, Mieczysława Wojnickiego i Bog­
dana Zielińskiego.

Reżyserię powierzyliśmy dyr. Emilowi 
Chaberskiemu, obok którego będą gościn­
nie reżyserować: Bronisław Dąbrowski — 
dyrektor teatrów krakowskich, Zbigniew 
Sawan. Janusz WarneckL Józef Węgrzyn 
i inni. Na gościnne występy pozyskaliśmy 
artystów dramatycznych: Antoniego Fert- 
nera, Władysława Waltera i Józefa Wę­
grzyna.

Kierownikiem lite rac. Teatru Nowego i 
Komedii Muzycznej podobnie jak w ubie­
głym sezonie, jest dr Jerzy Keller, pozo­
stała również niezmieniona obsada artysty- 
malarza scenografa, którą tak doskonale 
sprawuje prof. Stanisław Jarocki. Znako­
mity ten malarz zaprojektuje i w tym se­
zonie szereg ciekawych dekoracyj. Kiero­
wnikiem muzycznym jest dr Stanisław 
Szarmach.

— Teatry nasze — mówi na zakoń­
czenie nesz rozmówca — są w tej chwi­
li jedynymi w Polsce, zdanyani na wła­
sne siły i nieko-rzysbającymi z żadnych 
subwencyj. Muszą więc być samowy­
starczalne, a to stwarza olbrzymie trud­
ności i ogranilcza nasze możliwości ma­
terialne, a co za tym idzie i artystycz­
ne. Dlatego też, przedstawiając plan na­
szej pracy, zda jemy sobie sprawę, że 
nie jest on dostatecznym wyrazem ani 
naszych, zamierzeń ani ambicji. Liczyć 
się jednak musiany z realnymi warun­
kami i koniecznością dicstosowywanki 
zamiarów do możliwości i sił. Niechże 
więc z takiego punktu widzenia, społ®» 
czeństwo ocenia nasz nowy wysiłek ar­
tystyczny. (j. t.)

wo odwołania do Czynszowej Komisji 
Odwoławczej przy 6tii0s'wach powia­
towych a w miisiv.n w/ddelonycih 
przy zarządach miejskich W komisjach 
tych będą zasiadali członkowie związ­
ków zawodowych li) prądownic? pań­
stwowi czy samorządowi, mający pew­
ne deświad.zeaie prawni* ze oiaz cso- 
by, reprezentująca interesy właścicieli 
i dzierżawców nieruchomości.

Jeżeli chodzi o subł ikatorów to są 
oni obowiązani płacić czynsz według 
przepisów dekretu ale za zgodą sublo­
katora może główny lokator pobierać 
opłaty dodatkowe na pokrycie kosztów 
eksploatacji mieszkania (zużycie mebli 
i t. P ) (b)

100 frezarek 
wyprodukowano juz 
w febr*. Obrabiarek S.Cegielski

Rozbudowujący się coraz intensyw­
niej przemysł metalowy odczuwał brak 
maszyn. Zagadnienie to rozwiązano 
przez wzmożenie produkcji wszelkiego 
rodzaju obrabiarek Do odbudowy par­
ku maszynowego zostały wciągnięte 
również zakłady H. Cegielski, które 
uruchomiły fabrykę obrabiarek. Z pro­
totypu frezarki skonstruowanej w ro­
ku 1939 rozpoczęto dalszą produkcję.

Zaginione w czasie okupacji plany 
odtworzono po wojnie, a pracownicy 
Neuman, Szulc, Piotrowski, Adamski 
i Noster nie mało włożyli pracy w no­
wy model frezarki, których pokaźną 
ilość, bo 100, wykonały zakłady do 
dnia wczorajszego. Z okazji tej odbyła 
się uroczystość. Głównym jej tematem 
była „jubilatka" — 100 frezarka Szef 
produkcji, inż. Pawlikowski podkreślił 
wysiłki zespołu, kt'ry wezwał pomoc­
nicze działy do jeszcze intensywniej­
szej pracy, by w ciągu następnych 
miesięcy liczbę produkcji obrabiarek 
podwoić.

Dyr. inż. Susicki omówił znaczenie 
współpracy całego zespołu. Każdy z je­
go członków jest niezbędnym, a wysiłek 
wszystkich gwarantuje dalszy wzrost 
produkcji. Wysiłki kierownika monta­
żu p. inż. J. Andruta, czy mistrza mon­
tażu K. Nowaka, czy też kierownika 
montażu transportu p. Jurka muszą iść 
w jednym kierunku, a jest nim stała 
podwyżka produkcji. Mimo, iż plan 
produkcji 
ny, został 
cowników przekroczony.

uważano 
on przez

i

za wygórowa- 
zespół pra­
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11 milionów kobiet
pracuje w gospodarce narodowej ZSRR

Zw. Radziecki jest jednym z nielicz­
nych krajów na świecie, w którym ko­
bieta została zrównana w prawach z 
mężczyzną. Kobiety radzieckie w ustro­
ju socjalistycznym Zw. Radzieckiego 
zajmują dziś najwyższe stanowiska w 
hierarchii społecznej i państwowej. Po­
czesne miejsca zajmują one w ogólnym 
dorobku nauki radzieckiej, jak w medy­
cynie, chemii, fizyce, technice itd.

Przed drugą wojną światową w róż­
nych dziedzinach gospodarki narodo-

Ceduta 
giełdy zbożowo-lowarowe 

w Poznaniu
z dnia 8 października 1948 r.

Ceny rozumieją się za towar zdrowy, su­
chy, przeciętnej jakości handlowej za 100 
kg w handlu hurtowym, franko wagon st. 
załad. w woj. pozn.

Zboża: Pszenica 3500, żyto 2175, jęczmień 
2075, owies 2075, gryka 3600 do 4000, proso 
3390 do 3600.

Przetwory zbożowe: Mąka żytnia 97% 
3900, mąka żytnia 82% 3300. mąka żytnia 
65% 4000. mąka pszenna 97% 4650, mąka 
pszenna 80% 5400, maka pszenna 72% 5600, 
mąka pszenna 67% 6000. mąka pszenna 50% 
6650, mąka pszenna poślednia, 3300, mąka 
jęczmienna poślednia 1400, kasza jęczmien­
na 63% 4100, kasza perłowa 46% 5300, kasza 
pęczak 63% 4100, płatki owsiane 6100.

Ziemniaki i przetwory: Ziemniaki jadal­
ne dla producenta*) 500, dla trans, hurt. 570, 
ziemniaki przemysłowo-pastewne dla pro­
ducenta 450, dla hurt, trans. 520, mąka kar­
toflana Superior 8200 do 8500.

Strączkowe, jadalne i pastewne: Groch 
Wiktoria 5100 do 5500, fasola biała 4200 do 
4400, fasola kolorowa 3500 do 3800.

Oleiste: Rzepak ozimy 6600. do 6800, rze­
pak jary 6200 do 6400- siemię lniane 14 0C0 
do 15 000. siemię konopne 8800 do 9000, 
lnianka 6700 do 7200, mak niebieski 14 500 
do 15 500, gorczyca 7300 do 7500.

Pasze treściwe 1 objętościowe: Otręby 
pszenne miałkie 1350, otręby żytnie 950, 
otręby jęczmienne 850, otręby kukurydziane 
850, otręby pszenne grubsze 1450, otręby 
owsiane 550, makuchy lniane w taflach 3900 
do 4000, makuchy rzepakowe w taflach 1700 
do 1800, śrut lniany 3100 do 3300, śrut rze­
pakowy 1500 do 1600, siano prasowane I 
standard 650 do 750, słoma prasowana 550 
do 600.

Warzywa i przetwory: Marchew jadalna 
700 do 800, cebula 1400 do 1550, pomidory 
5000 do 550p, kapusta 700 do 900, buraki ćwi­
kłowe 700 do 800.

Owoce, runo leśne i przetwory: Jabłka 
przemysłowe 2500 do 2800.

Tłuszcze roślinne: Olej lniany 63 000 do 
68 000, ”olej rzepakowy nierafinow. 24 000 
do 26 000.

Tendencje 1 obroty: spokojne.
Uwaga: Ceny za przetwory młynarskie 

rozumieją się franco stacja odbiorcza P.K.P. 
Ceny otręb bez marży hurtownika dystry­
butora.

Otręby owsiane z łuskami 400, łuski ow­
siane 300.

*) Ceny dla producenta rozumieją się loco 
rampa, wzgl. wagon, wzgl. magazyn.

wej ZSRR pracowało przeszło 11 milio­
nów kobiet.

W czasie wojny z Niemcami kobiety 
radzieckie na równi z mężczyznami bra­
ły bezpośredtlj udział w wojnie, wal­
cząc z karaimem w ręku na froncie 
lub w szeregach partyzanckich. Wiele 
z nich odznaczyło się bohaterstwem i 
męstwem w walce ze znienawidzonym 
'wrogiem, uzyskując najwyższe odzna­
czenia państwowe.

Podczas gdy jedne kobiety radziec­
kie brały udział bezpośrednio w wal­
kach na froncie, inne, w znacznie więk­
szej ilości zastępowały walczących z 
wrogiem mężów, ojców i synów w ich 
warsztatach i posterunkach pracy. Prze­
szło milion kobiet w okresie wielkiej 
wojny pracowało na stacjach maszyno- 
wo-traktorowych w charakterze kom- 
bajnerów, traktorzystów i szoferów.

Dziś, w okresie powojennym, kobiety 
radzieckie jeszcze w znacznie większym 
stopniu, niż przed wojną, biorą udział 
w ogólnej odbudowie kraju. W ogólnej 
góspodarce narodowej pracuje ich o- 
bećnie znacznie więcej niż 11 milionów.

Barczyzna. — Zarówno dzierżawna jak 
i wydzierżawiający, o ile mają odpowied­
nie warunki, podlegają obowiązkowi przy­
musowego oszczędzania — każdy z innego 
tytułu.

Zając. — Według dotychczasowego 
brzmienia dekretu o czynszach najmu nie 
korzysta Pan z ulgi poniżej 50 proc. Na­
leży spodziewać się, że rozporządzenie wy­
konawcze wprowadzi dalsze ulgi.

Bezdzietna — testament. — Może Pani 
sporządzić testament prywatny. Testament 
należy sporządzić własnoręcznie, zadatować 
go i podpisać.

„Smutna Matka". — Może Pani wnieść 
pozew do Sądu miejsca zamieszkania syna 
o zasądzenie g-o na zapłacenie miesięcznej 
stosownej renty alimentacyjnej. Dwie piąte 
części jego poborów podlegają zajęciu w 
drodze egzekucji.'

Świat Pracy. — Należy odczekać rozpo­
rządzenia wykonawczego do nowego de­
kretu o czynszach najmu. Pytanie przed­
wczesne.

Olszowa. — Radzimy zgłosić się do Min. 
Obrony Narodowej w Warszawie.

J. J„ Krotoszyn. — Pytanie zupełnie nie­
zrozumiałe. Jeżeli sierota, o której Pan 
wspomina, pracuje jako pracownik umysło­
wy czy fizyczny, nie podlega nowym staw­
kom czynszowym.

Kto jest wynalazcą 
wagonu sypialnego?

P. K. P. zanim zdołały po wojnie 
wprowadzić oświetlenie do wagonów, 
już pomyślały o uruchomieniu w pocią­
gach dalekobieżnych — wagonów sy­
pialnych. I słuszne to było — jeśli cho­
dzi o hierarchię potrzeb. Ale mało kto 
z nas wie, że zaledwie 50 lat temu 
nie śniło się nawet ludziom o takim 
luksusie, jak wagon sypialny.

Często nazywamy sleepingi — od 
domniemanego wynalazcy, Pullmanami. 
A jednak nie jest to całkiem słuszne, 
bo na pomysł wprowadzenia pewnych 
wygód i ułatwień dla tych, którzy chcą 
spać w pociągu, wpadł zupełnie ktoś 
inny. Działo się to w Ameryce. W po­
łowie XIX wieku urzędnikami „Penn- 
sylwania Railroad" byli Carnegie i Pull­
man. Choć pierwszy był już sekreta­
rzem dyrekcji, a drugi zajmował zna­
cznie niższe stanowisko, to jednak byli 
cni na przyjacielskiej stopie z dawnych 
jeszcze czasów, gdy Carnegie był tylko 
posłańcem przy urzędzie telegraficz­
nym. Pullman podpatrzył u drugiego 
urzędnika tejże kompanii, niejakiego 
Woodruffa, model wagonu sporządzo­
nego dla synka, model z łóżkami jed­
nym nad drugim. Pullmanowi idea ta 
wydała się doskonała i za wypożyczo­
ne od Carnegiego pieniądze skonstru­
ował wagon sypialny.

Oczywiście — jak to zawsze bywa 
— jako nowość wagon spotkał się z 
gólnym niedowierzaniem co do jego 
przydatności, Zdanie to podzielali za­
równo fachowcy, jak i prasa. Dopiero, 
gdy wagon sypialny, jako część skła­
dowa pociągu pospiesznego wjechał na 
dworzec New Yorku — ludność przy­
jęła go entuzjastycznie i wtedy (oczy­
wiście!) „Pennsylwania Railroad" za­
wiera kontrakt z Pullman Car Co. (to 
znaczy Carnegie i Pullman), dający jej 
wyłączność zaprowadzenia wagonów 
sypialnych na wszystkich jej liniach.

(b)

Z WYOawmCTW
GAJDAR ARKADIUSZ — Los dobosza, po­

wieść dla. młodzieży, str. 192, zł 220,—. 
Tłumaczenie z rosyjskiego Heleny Bobiń­
skiej. Ilustrował Zdzisław Rychlicki.

„Los dobosza" — to dzieje chłopca po­
zostawionego bez opieki, który dostaje się 
w ręce szantażystów i szkodników, walczy 
z nimi i wychodzi zwycięsko, by stanąć w 
szeregach ludzi walczących o dobro Oj­
czyzny.

MAKOWSKI JULIAN — Podręcznik 
prawa międzynarodowego. (Biblioteka Zrze­
szenia Prawników Demokratów pod red. St. 
Ehrlicha), str. 772, zł 1.400.

Dzisiaj wyścig motocyklowy w ławicy
imprezy o godz. 14,30. Dojazd tramwa­
jami i trolleybusami MKPE. Ceny wstę- 
pu od 50 — 250 zł.

W dniu dzistejszym na torze trawia­
stym w Ławicy odbędzie się atrakcyjny 
wyścig motocyklowy o „pas herbowy 
miasta Wielkopolski" zorganizowany tlo- 
roczn&m zwyczajem przez sekcję moto­
cyklową K. S. O. Lechia w Poznaniu. 
Udział w wyścigu wezmą czołowi za­
wodnicy krajowi z Mielochem i zeszło­
rocznym zdobywcą „pasa" ŻYmirskim z 
Warszawy na czele. Wyścig obejmuje! 
5 biegów w 4 kat. maszyn wg ich 
litrażu oraz bieg finałowy.

Początek ciekawie zapowiadającej się

Ciepłe płaszcze
i . i

suknie domowe
„Moda i Życ?e Praktyczne" 

htr 29
» 196d

Decydujące spotkanie
Dzisiaj, o godz. 15 na boisku Ośrodka 

|WF w Poanan-iu odbędą się finałowe za- 
•wody lekkoatletyczne o drużynowe mi­
strzostwo Polski ina rok 194'8 pomiędzy 
warszawską Syreną i poznańskim A. Z. 
S-ero. Zawody rozegrane zostaną w kon­
kurencjach wchodzących w skład 10- 
cioboju. Mięokręgowe zawody rozegra­
ne na wiosnę bieżącego roku dały mi­
nimalną przewagę punktową drużynie 
warszawskiej. Spotkanie dzisiejsze z u- 
wagi na wyrównany poziom obu zespo­
łów zapowiada się bardzo interesująco. 
Syrena i AZS występują do decydują­
cej rozgrywki w swych najsilniejszych 
składach. Goście przyjechali z Gieruttą, 
Morończykiem, Zwolińskim i Statkiewi- 
czem na czele. W drużynie gospodarzy 
ujrzymy m. in. takich, asów j.ak: Hof­
fman, Śkałbania, Stawczyk i Rutkowski.

Sdhyiek tegorocznego sezonu lekko­
atletycznego przynosi miłośnikom tego 
sportu nie lada atrakcję. Zgromadzi tez 
ona niewątpliwie liczne rzesze entu­
zjastów lekkiej atletyki, która w sikła- 
dzie obu drużyn walczących dzisiaj o 
zaszczytny tyłńł znajduje tak wielu wy­
bitnych jej przedstawicieli.

W dniach 23 i 24 bm. we Wrocławiu 
odbędą się międzynarodowe mistrzostwa 
szermiercze Polski.

W Warszawie rozpoczął się międzyna­
rodowy turniej koszykówki i siatkówki 
zorganizowany z okazji 25-lecia sekcji 
piłki ręcznej AZS Warszawa. Pierw­
szym spotkaniem turnieju był mecz w 
piłce siatk wej mężczyzn Sparta (Praga) 
— AZS (Warszawa), zakończony zwy­
cięstwem siatkarzy czeskich 2:0 (15:9, 
17:15). W meczu koszykówki kobiecej 
praska Sparta pokonała warszawski 
AZS 81:6, (50:1).

Sekcja pięściarska K. S. Warta w Po­
znaniu urządza dla miłośników sportu 
pięściarskiego, a w szczególności dla 
młodzieży lekcję poglądową boksu. De­
monstrowane będą wszelkiego rodzaju 
ciosy prawidłowe i nieprawidłowe, uni­
ki, rodzaje walki w zwarciu, w ofensy­
wie i defensywie. Równocześnie udzie­
lać się będzie szczegółowych wyjaśnień 
dotyczących sposobów prowadzenia wal­
ki na ringu i .sposobu punktowania. 
Lekcję poglądową przeprowadzą: Wi­
told Majchrzycki — trener sekcji pię­
ściarskiej K. S. Warta, oraz nasz olim­
pijczyk Szymura. Pokaz, który gorąco 
polecamy ' naszej młodzieży, interesują­
cej się aportem pięściarskim, odbędzie 
się w najbliższy poniedziałek o godz, 
18 w sali gimnastycznej Miejskiej Szko­
ły Handlowej przy ul. Śniadeckich.

W PZPN odbyła się konferencja, na 
której omówiono wiele spraw o donio­
słym znaczeniu dla piłkarstwa polskie­
go. PZPN będzie dążył do zmniejsze­
nia ilości klubów, bądź to przez łącze­
nie kilku słabszych w jeden, bądź też 
dopilnowanie, by nie powstawały nowe, 
nie oparte na dostatecznych podstawach 
finansowych. Kapitana związkowego nie 
będzie. Jego funkcje sprawovzać będzie 
komisja złożona z 3 wzgl. 5 osób. Szcze­
gólną uwagę zwróci się na dyscyplinę 
wśród zawodników oraz na walkę z al­
koholizmem.

odznaczony dwukrotnie Krzyżem

Poznań, ul. Żupańskiego 21

ltib-25

Poznań, Ostrów Wlkp., Orłowo

10a-75

Poznań, Wielkopolska 33 m. 3
Chwa lisze wo 64 

Osobnych uwiadomień nie wysyła się.

Lampki na grobjf 
kolorowe z abażurklem i bez 
tuzin już od złotych

Wysyłki za pobraniem pocztowym poleca 
Wytwórnia Chemiczna „GLORIA" 

Bydgoszcz, Dworcowa 94

Bytyń — Poznań.

w nieutulonym smutku strapieni 
rodzice z córeczką

F1339

w Junikowie 
przyjmie do skubania gęsi 
100 kobiet 

Dojazd i powrót autobusami PKS bezpłatnie 
z ostatniego przystanku na Górezynie.

Zgłoszenia — również z prowincji. 
Zwrot kosztów podróży.

Centrala Spółdzielni Mleczarsko-Jajczarskich
Poznań, Składowa 5 10a-105

Dnia 8 października 1948 zasnął w Bogu, opatrzony Sakramentami św., 
po ciężkich cierpieniach, mój ukochany mąż, a nasz drogi ojciec, ojczym, 
syn, brat, szwagier, teść, wujek i dziadek, śp.

Franciszek Pawlak
powstaniec wielkopolski

Pogrzeb drogich nam zwłok odbędzie się we wtorek, 12 bm., o godz. 
10-30 z kaplicy cmentarnej na Dębcu. Msza św. żałobna odprawiona zo- < 
stanie w środę, 13 bm., o godz. 7.30 w kościele farnym.

W ciężkim smutku pogrążeni 
żona, dzieci 1 rodzina 

p8018

Dnia 7 października 1948 zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramen­
tami św. nasza najdroższa i najukochańsza 
matka i teściowa, śp.

z Szcześków

HM BSZKMZOWtl 
przeżywszy lat 63.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 11 bm., 
o godz. 10.45 z kaplicy cmentarnej na Górczy­
nie. Msza św. żałobna odprawiona zostanie 
w kościele św. Michała we wtorek, o godz. 8.

W głębokim smutku pogrążeni 
synowie i synowa

ul. Kossaka 17 m. 7 23035

fi
►aździernlka 1948 zasnął w Bogu, po krótkiej chorobie, || 
ikramentami św„ nasz kochany i nieodżałowany kolega, śp. |g| 

f. Józef Kwaśniewski 
dwukrotnie Krzyżem Walecznych 1 Innymi odznaczeniami 
szkoła nasza traci dobrego wykładowcę 1 nieocenionego ® 

młodzieży.
egi Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 12 bm., o godz. 15 z kaplicy cmen- 

tarnej Bożego Ciała przy ul. Bluszczowej. 23100 m
Dyrektor, Grono Profesorskie 1 Personel administracyjny

■'jj Państwowego Liceum Budownictwa
w Poznaniu

W dniu I października 1940 zmarł po krótkich cierpieniach, opatrzony 
Sg Sakramentami św., w wieku lat 

i serdeczny przyjaciel młodzieży,
ł! * v •

49, nasz nieodżałowany wychowawca 
śp.

prof. Józef Kwaśniewski 
_______ _ „ Walecznych 1 innymi odznaczeniami 

wojskowymi
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 12 bm. o godz. 15 z kaplicy cmentar­

nej na Dębcu. 23061
W smutku pogrążeni 
wdzięczni uczniowie

Państwowego Liceum Budownictwa

Dnia 7 października 1948 r. zasnął w Bogu, opatrzony Sakramentami | 
św., mój najdroższy mąż, nasz kochany brat, szwagier 1 wujek, śp.

Leon Gałkowski I 
przeżywszy lat 56.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 11 bm., o godzinie 11.S0 
z kaplicy cmentarza Bożego Ciała w Dębcu.

W ciężkim smutku pogrążeni
żona 1 rodzina

23056

t I
Dnia 9 października 1948 zmarła po krótkich cierpieniach, opatrzona 

ostatnimi Sakramentami św., nasza ukochana i niezapomniana matka, 
teściową, babcia i siostra, śp.

z Kaczmarskich

Walentyno Wadowska i 
przeżywszy lat 74.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 12 bm., o godz; W w Bytyniui H 
W ciężkim smutku pogrążeni ® 

synowie, synowa, wnuk, 
_ brat i rodzina

’ ' C3328 &

Nowoczesna

Tiiczarnia Drobiu
Łfp.

Halina Starego
stud. mefl, U. P. *

Po długich 1 ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., 
zmarła w Szwecji dnia 25. IX. 1948 r. przeżywszy lat 29.

Nabożeństwo żałobne odprawione zastanie we wtorek, dnia 12 paź­
dziernika br., o godz. 9 w kościele na Sołaczu. Po nabożeństwie odbędzie 
się pogrzeb na cmentarzu sołackim o godz. 11, 23101

o czym zawiadamiają pogrążeni w ciężkim smutku 
rodzice 1 brat

Do trumien 
okucia, papier krep., 
pantofle, szarfy do 
wieńców — poleca 
K. NOWAK, Poznań, 

Kraszewskiego 12, 
parter lewo 

tramwaj: 2, t, 8, 19.
 10b-135
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DO K0CÓW
BRANŻY WŁÓKIENNICZO-GALANTERYJNEJ 

Zawiadamiamy, że nadeszły 

POŃCZOCHY JEDWABNE 
z importu do nabycia w Hurtowni Manufaktury i Galanterii 

STANISŁAW SAWICKI I Ske — ŁOD2 
ml. CHańska 31 a l0b~1S6

SKUPUJE

wełnę owczą 
i poleca włóczki

F-ma „Wełńoskup", 
Łódź, ul. Nawrot 17.

Kupujemy
Octany

Aceton
Rozpuszczalniki

płacimy najwyższe 
ceny.

NITROLAK
Wytw. Chem. Poznań, 
Grudzieniec 13/17. 

p7965

Przetarg nieograniczony
Maj. B o r o w o pow. kościański ogłasza przetarg

na

partię surowych skór nutrii
I, n, 1 III klasy w ilości 190 sztuk.

Oferty tylko na całą partię należy złożyć w koper­
tach zalakowanych do dnia 16 października 1948 r. 
w rnaj. Borowo. 10a-74

m
jak dwie wiśnie 
przez pomadkę do ust

1
 PŁASZCZE JESIENNO-ZIMOWE |

W NAJNOWSZYCH FASONACH I KOLORACH 
Olbrzymi wybór DAMSKICH I CHŁOPIĘCYCH J

Pelisy — Ciepłe kurłki— Ubrania — Spodnie — Materiały płaszczowe 
ubraniowe i sukienkowe oraz wytworną b.eliznę damską i męską poleca ®

JKiAmłh | 
o Poznań, Wrocławska 22 (Walki Młodych) nar. Szkolnej, tel. 22-14 i 16-54 J

STRONA 4 Nr 280
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poleca
Hurtownia Włókien­
nicza „Modne Tkani­
ny", Łódź, Piotrkow­
ska 91. tel. 220-48.

ll)b-49 najnowsze modele 
italo na składzie poleca

| w f>O^yćzofn| 
ELEGANCKICH SUKIEN ŚLUBNYCH | 
ii WELONÓW

o ul. Ufisl&fuuiskich 5a m

f ;■ o g to s z £ « f/i orobie 5.v,s;iM.V;'l
T’.“«-%’rss ,-££* ł“fs-.:: asa“Mś I

I^F
Lekarskie

Wróciłem. Dr Mossakowski, le­
karz dentysta. Matejki 60, 
m. 5.__________ 23067
Lekarz specjalista chorób płuc­
nych Michał Bia okoz powró­
cił, przyjmuje ul. Roosevelta 
9, tel. 95-80. od godz. 14—19.

22429

Wolne posady

Gosposia do prac domowych 
oraz inwentarza zaraz potrzeb­
na. Leśnictwo Jezierce. poczta 
Pobiedziska. 22883
Kucharka potrzebna na wyjazd 
zaraz. Warunki dobre. Zgło­
szenia: Mylna 15. m. 8 
  22928 
Poszukuje pomocników malar­
skich zaraz. Zg.osz.: stacja 
kolejowa Choeicza. _ 22988
Praktykantkę ze znajomością 
księgowości zatrudni rewizor 
ksjąg- Ot O-- Wikp. nr 22964. 
Uczeń piekarski może się zg o- 
sić Sobkiewicz. Dąbrowsltie- 
go 86._____  22740
Potrzebny samotny pomocnik. 
Młyn Nowawieś Pa-.-ucka, pcw. 
Żnin.___________ 23028
Tokarz, robotnik młodszy do 
warsztatu potrzebni. Chlebo­
wa 14. 23029
Stolarski młodszy pomocnik 
potrzebny zaraz. Poznań Ze­
grze, Ostrowska 82. 23063
Księgowa, młodsza siła, do 
spółdzielni tekstylnej potrzeb­
na. Oferty PAR, Ratajczaka 7, 
pod 10,300.__________ p7994
Robotników budowlanych przyj- I 
rnę. Dolna Wilda 23 27.
________ •____ _______ ki 661 | 
Pomoc domowa, częściowo z , 
gotowaniem, potrzebna zaraz. 
Warunki dobre. Winogrady 138. 
__________ _________ 23057 

Gosposia ze znajomością wszel­
kich prac domowych od 1 li­
stopada na probostwo, prowin- , 
ćja. Zgłoszenia: Poznań, Roo- 
sevelta 6/7, m. 8.___ _  23084
Polskie Zakłady Zbożowe przyj- 
mą natychmiast: budownicze­
go, technoluga-elekiryka, tecii- 
nologa-iństąlatora. naczelnika 
Wydziału Finansowego. Zgło­
szenia w Wydziale Personal­
nym. Poznań, pl. Wolności 11. 
I piętro. 10a-103

Poważna instytucja 
gospodarcza

Początkujące, zdolna siła biu­
rowa potrzebna. Oramel Po- 

Żydowska/ 29. 23049
Potrzebny gospodarz rolnik, sa­
motny, do 50 lat oraz dziew­
czyna na 150 mGrgów zaraz. 
Zgłoszenia: R. Kaczmarkowa, 
Gruntowice, poczta Stępucho- 
wo, pow. Wągrowiec. 10a-66 
Chłopiec inteligentny do posy­
łek. Ratajczaka 36.” I ptr. 
________________ '___ 23031 
Czeladnik krawiecki potrzebny. 
Zeylanda 1, m. 6, Kowalski, 
kategoria II._______  23053
Pomocnik krawiecki potrzebny. 
Poznań, ul. Zeylanda nr 4.' 

23097 

| Drażetkarza j dobrego fachowca 

pcsiukire
| poważną fabryka cu­

krów w Poznaniu.
! Oferty Biuro Ogłoszeń 
I „PAR", Poznań, Rataj- 
| czaka 7 pod „10,309“. 
5 38004

Poslugacika uczciwa, czysta, 
potrzebna. Zgłoszenia: Zielo­
na 2. m. 7. od 10—13. C3317
Robiące szybko prace na dru­
tach mogą się zgłosić. Stary 
Rynek 49. 10b l85

Szuka posady

Studentka III roku stomatolo­
gii poszukuje pracy pomocnicy 
dentystycznej. — Oferty. Głos 
Wielkopolski nr _22674. _ 
Wychowawczyni przyjmie po­
sadę. Cicha 10, nr 8._ 22952
Zegarmistrz pomocnik szuka 
posady Poznaniu, .ewtl. gdzie­
indziej Oferty z warunkami 
Głos Wielkopolski nr 23022.

KSSĘGOWY-
BiLANSISTA

z praktyką; znajo­
mość księgowości fi­
nansowej — podat­
kowej, przemysłowej 
i kalkulacji 

zmieni posadę.
Oferty Biuro OglO; 
szeń „PAR" Poznań’ 
Ra tajczaka 7 pod > 
„1.0,270* . p7966

Nauka

Kursy pisania na maszynie 
ślepą metodą, wszystkimi pal­
cami — Piotr Pieprzycki, Po­
znań, al. Marcinkowskiego 26, 
telefon 23-62, Dla zamiejsco­
wych kursy listowne. p7832
Szkota Kosmetyczna w Pozna­
niu, Filia Krakowskiej Szkoły 
Kosmetycznej. Jednoroczna 
szko a zawodowa. Wpisy.trwa­
ją. Walki Młodych 28. p8003

Osobiste

Mata Krysia wdzięczna jest 
mamię za stosowanie codzien­
nie przvsypki dla dzieci BOR- 
SALERBE.__ _ _____ _lCa-10
Wody lecznicze wszystkich 
uzdrowisk — to najlepszy le­
karz domowy. „Mir". Poznań, 
Duszyńskiego 34. p7989

Sprzedaże

poszukuje

Wymagane wyższe

Rutynowany księgowy -bilausi- 
sta poszukuje pracy pópołud- 
niowej. Oferty Gros Wielko­
polski nr 23030._
Panienka poszukuje posady ja­
ko kasjerka lub ek-pedientka 
w rzeżnictwie (na wypomóżkę). 
Oferty Gołs Wlkp. nr 23052.

St Leśniewicz
Poznań, Dąbrowskiego 18
Tel. 46-90 ' i0a-10s

♦ 
O 
O 
o

sprzedaje dla świata pracy
o 
o 
o

wykształcenie praw­
nicze wzgl. ekono­
miczne i odpowie­
dnia praktyka orga­
nizacyjna.
Oferty Biuro Ogło­
szeń „PAR" Poznań, 
Ratajczaka 7 pod 
„10,298“. p7993

Księgowa 
bilansistka — biegła — 
przebitka szuka posadY. 
Oferty nr 3023 Czytel­
nik.. Czerwonej Armii 1 
C3338 

Parcelę — Willę —- Kamienice 
(nawet wypaione) Szybko 
sprzedasz. Tanio kupisz, tylko 
przez firmę,,Union*‘ Poznań, 
Rzeczypospolitej 4. 22169
Tapczany, fotele gotowe i na 
zamówienia wykonuje Praco­
wnia, Waligóra. Garbaty nr 35 
(narożnik Woźnej). 10b-5
Fortepiany sprzedaje i kupuje 
Magazyn Fortepianów, św. Mar­
cin 22, w podwórzu, tel. 23-91 

p7745

Uwaga I Jeżyce I 

DodsiHl Krauitecfcie 
biawaty io&-H6 

K.Gałę*Xś-St.Śchauer 
Poznań, Kraszewskiego 7

Materace wyścielane, łóżka me­
talowe, wykonuje „Rekordu", 
ul Kutzanoga (boczna Ratu­
szowej) _____ 10b-32
Pianina markowe. fisharmonie, 
sprzedaje, kupuje poznański 
Sk ąd Pianin, Ogrodowa 1.
.____ _______________p7746

Obrabiarki do metalu i drzewa, 
artykuły techniczne, sprzeda- 
je, kupuje Krenz, pl. Wolno­
ści 11._____________ p7748
Sprzedam 5 morgów ziemi Ne­
grze. Informacje: Chartowo, 
Szymkowiak ul. Gospodarcza 
nr 4._  _________ ___ 22763
Pianina markowe. fortepian 
Bechsteina najkorzystniej Dry- 
gas Skarbowa 15 Tel. 99-79.

p7851
Garaż w śródmieściu sprze­
dam. Oferty PAR Rataiczaka 
7, pod 10.1'81__ _ p7888
Barak 20X8. — Ul. Umńskie- 
go 20, m. 7. 10b-159

Najciekawsze audycje radiowe na wiórek 12.10. 48
5.10 Sygnał czasu; 5.20 Koncert poranny dla świata pracy 

z Czechosłowacji; 6.00 Gimnastyka; 6.1.0 Dziennik poranny; 
6.25 Muzyka; 6.50 Program dnia; 7.15 Przegląd prasy sto­
łecznej; 7.20 Muzyka; 8.00 Poradnik gospodarstwa domowego; 
8.10 Muzyka; 8.30 ..Anna Proleiariuszka**; 8.50 Muzyka: 9T5 
Informacje ogólnopolskie; 9.20 Skrzynka PCK; 12,04 Wiado­
mości południowe; 12.10 Koncert solistów; 12.35 Audycja dla 
wsi; 12.50 Wiązanka ulubionych walców i polek; 14.20 Kursy 
radiowe dia nauczycieli; 14.30 Przegląd wydarzeń tygodnia; 
14.40 Koncert kameralny w wyk. Solistów Filharmonii Bałtyc­
kiej; 15.10 Felieton pt. „Silva rerum teatru współczesnego"; 
15,20 Wiadomości z Ziem Zachodnich; 15.25 Informacje po­
znańskie; 15 30 Koncert dla dzieci: 15.50 Muzyka lekka; 16.00 
Dziennik popołudniowy; 16.30 „Co śpiewa młodzież radziecka?** 
16.55 Przegląd Wydawnictw Oświatowych; 17 00 Koncert po­
pularny w wyk. Orkiestry P. R. w Bydgoszczy; 17.45 Audycja 
Towarzystwa Przvjaciół Żołnierza; 17.50 ,.W pianie mydlanej** 
pogadanka; 18.00 Lekcja języka rosyjskiego; 18.15 „Bitwa pod 
Lenino**, pogadanka; 18.25 Montaż literacki; 19.15 Koncert 
Krakowskiej Orkiestry P. R.; 20.00 Dziennik wieczorny; 21.00 
Dymitr Szostakowicz — V Symfonia; 22.00 „Mozaika muzy­
czna*'; 22.45 Pogadankę pt. „Wspólna walka o Cytadelę Po- 
znańską** wygłosi pik, Jan Konrad Janasek; 22.55 Sola instru­
mentalne — muzyka polska; 23.00 Ostatnie wiadomości; 23.10 
Muzyka taneczna’; 23.30 Koniec audycyj.

i 4 dachówcz^rki
i do wyrobu dachówek 

cementowych —
1 felcówka — 3 kar- 
piówki.
1 młynek do tarcia 
farby

sprzedam.
i Oferty Głos Wielko­

polski nr 23043.

w Miesiącu Pogłębiania Przyjaźni Polsko-Radzieckiej
W poniedziałek, dnia 11 bm., o godz. 12.10 usłyszymy z 

Warszawy audycję pt. „Z muzyki radzieckiej" w wykonaniu 
Romualdy Zambrzyckiej (sopran) i Stanisława Staniewicza (for­
tepian). Dla dzieci o godz. 15.30 pogadanka Zofii Kwiecińskiej 
pt. „Dzień dziecka w ZSRR, a dla młodzieży c godz. 16.30 
reportaż dźwiękowy pt. „Z prądem Wołgi". O godz. 17.50 
dr Irena Sztachelska mówić będzie o bohaterstwie polskich 
i radzieckich kobiet w walce o wolność ludów. 0 godz. 18.20 
Jerzy Sergiusz Adamczewski (baryton Opery Poznańskiej) od­
śpiewa pieśni żołnierskie kompozytorów radzieckich. O godz. 
21.30 z Warszawy nadany zostanie montaż literacki pt. . By­
łem rewolucjonista**, poświecony książce Lucjana Rudnickie­
go: „Stare i nowe**. 0 godz. 22.45 w programie lokalnym Po­
znania prof. Feliks Załachowski wyg osi pogadankę pt. „Wspól­
ny los więźniów politycznych Polaków i Rosjan .

We wtorek, 12 bm., o godz. 16 30, w audycji dla młodzieży 
usłyszvmy „Co śpiewa młodzież radziecka . 0 godz. 1845 
Zdzisław Śliwiński* wyg osi pogadankę pt. „Bitwa pod Lenino 
Również koncert ped dyr. Jerzego Gerta z udziałenuW. K ota- 
by (tenor) nadany o godz. 19.15 poświęcony będzIF rocznicy bitwy pod Lenino. O godż. 21.00 w audycji słowno-muzycznej 
usłyszyray V Symfonie Dymitra Szostakowicza, 0 godz. 2-. k 
z Poznania o „Wspólnej walce o cytadelę poznańską' mówić 
będzie pułk. Jar. Konrad Janasek. u i
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Budynek w Poznaniu (przed­
mieście) z dobrze prosperują­
cym interesem na sprzedaż, 
Adres wskaże G;os Wielko­
polski nr 22851.
Ciężarówka 3-ton., ekonomicz­
na, po remoncie, Diesla, na 
ropę. Adres: Czesław Siudziń- 
ski, Poznań, Działowa 11, ni 2, 
telefon 88-73_________22887
Futro męskie sportowe i wydrę 
wirg. sprzedam. Sienkiewicza 
5 m._8._______________P7997
Beczki 100-ltr. sprzedam. Zgło­
szenia: Zieliński. Jagiełły 4.

___ p7996
Platformę ogumioną, nową, 2- 
tonową, sprzeda Centrala Bu- 
lelek Jagiełły 4.______ p7995

„Dywan 3X4, akordion 12-baso- 
wy, kocioł do pralni, pompka 
do nafty. Adres wskaże PAR, 
Ratajczaka 7, pod 10,282.

____________________p7980 
Sprzedam nowy silnik samo­
chodowy Boi kwart, typ 1700, 
kompletna skrzynka biegów. 
Oferty Gios Wlkp., Zielona Gó­
ra, Chrobrego 32. W. F. 
____________________10b-182 
Sztancę 12 ton, kompletną, z 
motorem, nową, okazyjnie 
sprzedam. Zg oszenia: Ogrodo­
wa lR_dozorca._______ p8015
Pianina Petzolda. radio 4-lam- 
powe Blaupunkt. Oferty PAR, 
Ratajczaka 7, pod 10,322. 
______________________ p8013
Sprzedam platformę 1‘a-ton. 
ogumioną okazyjnie. Kleczew, 
ski, Łukasiewicza 11/13. 
 23095 
Materace dla dorosłych i dzie­
ci. ramy sprężynowe wszelkich 
rozmiarów, sienniki i worki. 
W. Wrześniewicz. Ratajczaka 
7, I ptr., tel. 36-31. p8010
Domki z ogródkiem od 350 ty­
sięcy do 1.5 miliona, wille 
bez i z wolnym mieszkaniem 
od 2,300. parcele przy przy­
stanku tramwajowym i na 
przedmieściach Poznania od 
100 zł za m’, sprzeda Loka­
ta, Mickiewicza 18, m. 5.

23079

Opel-Blitz. 2-tonowy, sprze­
dam. Rynek Sródecki 10/11, 
telefon 514-95 _____ 23901 
Parcela willowa, pośrednicy 
wykluczeni. Poznań Górczyń- 
ska^36,_po godz. 17-tej. F1907 
Skład śródmieściu, dobrze pro­
sperujący, sprzedam z powodu 
choroby, Ofeity Głos Wielko- 
polskj nr 22987.
Motocykl 500 z przyczepką, 
okazyjnie sprzedam. Poznań, 
ul. Dąbrowskiego 81 — F-rna 
Maciejewski — Podlawski.

____________ _  23002 
Matole biurowe oraz różne inne 
korzystnie. — Janiak. Poznań, 
Rybaki 6, magazyn mebli. 
_____________________ P7-?2! 
Palto zimowe, figura średnia. 
Piekary 4, m. 4.____ , p7942
Sprzedam poście! (komplet), 
urobią 25a, m. 8. _ 22838
Kamienicę 3-piętrową. 2 skła­
dy, wjazd, ogródek na Marsz. 
Focha. 2 miliony sprzedam. 
Pośrednicy wykluczeni, oferty 
Głos Wlkp.. Focha 16. nr 2257 

F1926

I
1 C i ą g n i k

48 PS, na gąsienicach, 
w bardzo dobrym 

stanie, — 
sprzedam.

Zgłoszenia F-a 
TOMKOWIAK 

Poznań, 
Garbary 61/63. p7916:: w

Sypialnia nowoczesna polero­
wana, pierwszorzędne wykona­
nie, okazja. Janiak Poznań, 
Rybaki 6, magazyn mebli.

_ p7918 
Stół, kanapa, mały tapczan, 
óźko żelazne. Szaińarzewskie. 

go_47ju. 3^__________23010
Radio „Erres" zmienny, 6- 
lampowe. Pólwiejska 25, m. 9, 
domek ógrodowy. 22970
Ciągnik Deutz 50 KM4 przy­
czepna 8-tonowa, na masy­
wach, 1 opona do ciągnika 
1300X30 sprzedam. Ol. Glos, 
Wielkopolski nr 23011. __ 
Tuje, większą ilość oraz parę 
osio kćw sprzedam. — Oferty: 
PAR. Ratajczaka 7, pod 10 255.

p7952
Kanadyjskiego srebrnego lisa 
sprzedam. Telefon 20 63. od 
17—18.____________  22994
Stołowy nowoczesny, jak no­
wy. okazja. Janiak, Poznań, 
Rybaki 6, magazyn mebli.

p7922 
A A.

11 wciąg
I budowlany kompletny 
I do sprzedania.
| Oferty Glos Wielkopol- 
I ski nr 23044.

’V * V
Sprzedam wózek dla inwalidy. 
i£oda. Krótka 7;______
Motocykl D. K W 250. bar­
dzo dobrym stanie, sprzedam. 
Zgłoszenia; Sołacka 18 20, 
m. 5a.______________ c3311
Streptomycyna na sprzedaż. 
Zaprza-.ka. Pobiedziska. 23021 
Autobus marki .,Opel-Blitz", 
3,6. po generalnym emoncie 
(rejestracją 32 osoby). Wia­
domość: Poznań. „Autornecha- 
nika“, tel. 21-42. __ p7849
Obuwie żurnalowe dostarczam 
do magazynów i składów cenie 
hurtowej. Poznań, Żupańskię- 
go. 14, II piętro._____
Jak nowa maszyna szewska 
dlugoramienna. Warsztat Me­
chaniczny. Wybickiego 3.

23064 
Motocykl NSU 250. 4 takt ,
1943 r„ ma;(i używany. Gar­
bary 14 skład rowerów.

22780

Radio Telefunken, pierwszo­
rzędny, zmienny. Wielkopol- 
ska 7, m. 3 (Sołacz). 23050
Pianino dobrym stanie zaraz. 
Adres wskaże Głos Wielkopol- 
ski nr 23038.______________
DKW 123 cm’, jak nowy, sprze­
dam. Dąbrowskiego 45, m. 4. 
_ ' _ 23065 
Wózek 2-ko’owy ręczny, moc­
ny sprzedam. Fabryczna 12, 
tn. 4. _ 23075
NSU 500 po generalnym re­
moncie sprzedam. Koronkar- 
ska 7a. _______  23069
Wannę emaliowaną, piec ką-
■ -'iiiwy m!edz:any na węgiel. 
Wawrzyniaka 7 warsztat.

23091

PASZĘ
treściwą polecamy 
korzystnie

śrutujemy dostarczo­
ny towar — dostar­
czamy wagonowo 
siano — słomę

Ziemiopłody Sp, z o. o.
Poznań, Dolna Wilda 10

Telefon 20-01. 23040

Skrzypce koncertowe. Bogu­
sławskiego 21, m. 6. 23068
tóżka 2 sprężynami, matera­
cami. korzystnie. Jackowskie-, 
go ________F1934
Piesek Airedal, terrier angiel­
ski. na sprzedaż. Poplińskich 
nr 5a. ni. 10 (Wilda). kl658
Junkers termę gazową sprze­
dam. Oglądać w niedzielę — 
Piekary 8a, m. 47. c3327
Sprzedam motocykl marki Zun- 
dapo 500 cm’ 2-cylindrowy. 
Oferty Głos Wlkp. nr 23103.
Fortepian czarny korzystnie 
sprzedam. Zgłoszenia: Telefon 
38-39. Sowiński Szydłowska 
nr 13,___________ p7987
Owczarek belgijski jasny. 4- 
raiesięczny. na sprzedaż. Pod- 
komorska 6, parter (Osiedle- 
Grunwaldzkie), od godz. 15.

p7983

Kupna

Konie na rzeź kupuię. Stani 
s aw Gałkowski Poznań Zam­
kowa 7. tel. 31-55 10a-l
Srebro. z'oto kupuje Wytwór 
nia. Biżuterii Stanisław Hirsch.
Seweryna Małżeńskiego 16. w 
"odwórzu I ntr n78O2

Kamienice, wille, parcele dla 
noważnych reflektantćw spie­
sznie poszukuje Metelski, Mar- 
ci>:a 13._____________  p7826
Kupię cegłę starą niewypaloną. 
Oferty nr 3018: Czytelnik, Ar- 
mii Czerwonej 1. ____ c3313
Kenie na rzeź kupuję stale 
Samochód do dyspozycji. Igna­
cy Nowak Poznań Daszyńskie­
go 26. tel. 21-10 i 21 11

________ ________ P7643 
Fortepian — pianino zniszczo­
ne, nawet rozbite, kunie. Ofer­
ty: PAR Ratajczaka 7, pod 
10,183. ’________  ___P7890
Skrzynkę biegu do samochodu 
marki „Franio" kupie. Ziar- 
kiewicz Gniezno, Mieczysława 
2, tel. i4-07,______ 10b-141
Konie na rzeź kupuję odbiór 
samochodem, Zgoła Poznań. 
Masztalarska 8. Tel. 20 20

C3213

po cenach interwencyjnych w półhurcie i detalu na 
magazynach mieszczących się W ^OrCŚe RseCZnym,

Garbary 53, tetefon 514-98 oraz

w punktach sprzedaży: łazarski
Rynek Jeżycki

• R>nek WiicSecki 
Plac Bernardyński10b-188

Zamówienia w oarłiach wagonowych kierować:

Plac Wolności 8 -- tel. 515-^4

4
♦
4>
4>

O 
O

Handl&we
Młynarze! Okazyjnie natych­
miast sprzedam. Tarar aspira- 
tor, tryjer. magnes, wagę 
autom., szmergiówkę. śruto- 
wnik, kamienie, mlewnik — 
walce, odsiewacz* krajalnicę 
i sortownicę. Warszawa Po­
znańska 38. tei. 888-87, Euge­
niusz Pałaszewski. 10b-48
Chustki do nosa, każdą ilość, 
dostarcza Pracownia chustek. 
Galpern. Łódź, plac Wolności 
nr 10. Wysyłamy za zalicze­
niem^________ ____ 1 Ob-157
Zaprowadzany przedstawiciel 
branży apteczno - drogeryjnej, 
przyjmie dodatkowy artykuł 
na Poznań. Oferty Glos Wiei- 
kopolaki, Focha 16, nr 2262.

F1931

Pokój dla 2 panów śródmie­
ściu. Adres wskaże PAR, Ra- 
tajczaka 7. pod 10.283. p798i
Pokój niekrępujący wygodami 
starszemu panu. Telefon 96-71 
przed południem. 23077

Szuka iokatu

Samoina poszukuję pokoju, ce­
na obojętna. Oferty Gł. Wlkp. 
nr 22775.
Dwaj studenci poszukują po­
koju cena obojętna. Of. Głos 
Wielkopolski nr 22986.
Absolwentka stomatologii, kul­
turalna szuka pokoju umeblo­
wanego lub nie. Oferty Glos 
Wielkopolski nr 22983.

am ar,^

Bydgoszczy 5-pokojowe miesz­
kanie komfortowe zamienię na 
2 lub 3-pokoiówe w Poznaniu. 
Oie/ty Glos Włkp.. Focha 16. 
nr 2235. F1904

GARAŻY
na 2 samochody cięża­
rowe i 1 samoenod 
osobowy poszukujemy. 
Ofeity Biuro Ogłoszeń 
i Reklam j.PAP", Miel- 
żyńskiego 8 nr 3563.

10b-164

Cyma kieszonkowy. Wynagro­
dzenie 4 tysiące. Kraszewskie 
go 12 m, 2.________ 23088
Zgubiono kartę rejstracyjną 
RKU Szamotuły na nazwisko 
Tadeusz Gwardzik Czarnków. 
u!. Wroniecka 98,_____ F1938
Zagubiono kartę RKU Konin 
dowód osobisty na nazwisko 
Adam Lazarek, Ladoródź, p-ta 
i pow. Konin, ltia-93
Zgubiono zameldowanie mili­
cyjne i legitymację szkolną — 
Zofia Kamorowska, Poznań. 
______________ _ 23005 
Zagiihiono legitymację służbo­
wą Dyrekcji Lasów Państwo­
wych, książeczkę US, legity­
mację Iw. Zawodowego. Jani­
na Bogdanowicz. Gorzów. Wa­
wrzyniaka 71/5.______10b-161
Zagubiono dowód osobisty, 
kartę rejestracyjną RKU Go­
rzów, dowód OUL na kupno ro­
weru. kartę rowerową. A.ntoni 
Kołb. Kurowo Stare, powiat 
Strzelce Kraj. 10b-162

Samochód
osobowy „Horch" 
kabriolet fabrycznie 
nowy motor.' niedo- 
tarty, stan pierwszo­
rzędny, okazyjnie

sprzedam
„HESTA» 
Dąbrowskiego 81.

23066 

ŁOM
srebrny

kupuję
LABORATORIUM
CHEMICZNE
Libelta 11. j783(f

Zegarek damski złoty, pierw­
szorzędny, kupię. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 23051.__
Słłnik na prąd stały; 2—3 KM. 
wolne obroty. Telefon 11-57.

23074

Sprzedam platformę na gu­
mach. Sokola 11, m. 2. 23054
Motecykl Peugeot 200 cm‘ —■ 
Szamarzewskiego 14, warsztat.

___________ 23023 
Futro źrebce kaukaskie na 
szczupłą figurę, okazyjnie. — 
Matejki 40/41, tn. 9. 23026
Wtlczki rasowe. Małeckiego 27, 
m, 3.________________ 23071
Sprzedam akordion bas. 
Poznańska 46/48, m. 18.

23027
Maszynę do pisania sprzedam. 
Jeskego 2, m. 21.'przy Rynku 
Łazarskim._______ 23032
Pianino Betting metalowa pły­
ta, pierwszorzędnym stanie. 
Oferty Głos Wlkp. nr 23058.
Radiopogotowfe. — Naprawia, 
stToi wszystkie typy radiood­
biorników. pozamiejscowym 
w 1 dniu. Skupuje lampy ra­
diowe elektrolity, płacę naj­
wyższe ceny Poznań. Widka 
nur 18. tei. 504 41. 22879

Kuplę płaszcz skórkowy lub 
kurtkę. Małeckiego 17, m. 4.

__________________ 23090 
Błam męski, lekki, dobrze u- 
trzyrnany, kupię okazyjnie. 
Oferty z podaniem rodzaju 
skórek i ceny Głos Wielko­
polski nr 188d.___ ________
Kamienice, wille, parcele, wy­
palone obiekty, kupuje Loka­
ta, Mickiewicza 18, m. 5.

23078

dwumieszkaniową ewtl. 
wypaloną w Poznaniu 
kupię. Pośrednicy wy­
kluczeni. Szczegółowe 
efesrty z ceną nr 3034 
Czytelnik, Czerwonej 
Armii 1. C3323

Odzież używaną męsłrą, dam­
ską kupuję. Wodna 21, skład 

23089
Włosie, surowce szczotkarskie. 
kupuje Marian Celler, mistrz 
szczotkarski, Poznań. Zielo­
na 5, narożnik Za Bramką — 
przy placu Bernardyńskim.

>7848

3 pokoje oddzielne, nowym do­
mu lub willi, 15 minut od 
śródmieścia, oddam podobne w 
centrum za dopłatą. Spieszne 
oferty nr 3017 Czytelnik, Armii 
Czerwonej 1. _ c3312
Mieszkanie 3 lub 2-pokojowe 
komfortowe willi z ogrodem 
zamienię na 2-pokojowe w Po­
znaniu. Adres wskaze Czytel­
nik Armii Czerwonej 1, nr 
3011.______________C3306
Zamienię mieszkanie 3-Dokoio- 
we z wygodami w Kaliszu na 
podobne lub mniejsze w Po- 

I znaniu spiesznie. A. Cander.
Kalisz, ul. Kościuszki 9 m. 5. 

_________________ k!650
2 pokoje kuchnia Poznaniu ha 
takie samo Gnieźnie. Zgłosz.: 
od 18-tej. Czesława 1 m. 19 
__________________ 1C1655 
Pok-’J z kuchnią na Gównej 
zamienię na l pokój samodziel­
ny w Poznaniu. Oferty nr 3892 
Czytelnik Daszyńskiego 48.
 K5654 
Palń*! kuchnią, niebie, bez, 
Wrocław, zamienię na Po.nań. 
Adres wskaże Głos Wielkopol- 
ski nr 22894 ___________
Zamienię 4 pokoje z wygoda­
mi Grudziądz, na podobne Po­
znań Dardas. tel. 503-13.
__________ ■•**_______ F1912 

Ładne 3 pokoje z wygodami 
w Lodzi śródmieście, zamienię 
na tejże wielkości w Poznaniu 
Oferty kierować pod ..3 poko- 
ie‘‘: Łódź, Prasa, Piotrkow- 
ska 55.____________ lOb 170
2*/s pokoju komfortowe, wspól­
ną kuchnią, przvnależnośc’ami, 
zamienię na 2 pokoje z kuch­
nią samodzielne. Oferty par, 
Ratajczaka 7, pod 10,281.
____________________ P7979 

3‘ń-mkdiowe z orzvnależno- 
'ciami parter, śródmieście, za­
mienię na 2t/s-polfojowe pr-y- 
należnościami dzielnicy willo­
wej (przy tramwaju). Of. PAR, 
Ratajczaka 7, pod 19,291.

p7985

360 do 4Oo tysięcy pożyczki 
lub cichego wspólnika poszu­
kuje do solidnego, dob.ze pro­
sperującego handlu hurtewzgo 
b<-anźy chemicznej. Oferty PAR 
Ratajczaka 7 pod 10,315.

p7988

Wolne «©kaSe

Dla samotnego spokojnego 
sublokatora pokói wolny — 
Strzelecka 25 m. 15. p7960
Dwa pokoje kuchnią zwrotem 
remontu do wynajęcia. Adres 
wskaże Czytelnik, Czerwonej 
Armii ljJir 3014. C3309
Duży garaż z światłem, nada­
jący się na sk adnicę. zaraz 
do wynajęcia. Mazowiecka 6.

23033
Stajnia i plac zaraz do wy­
dzierżawienia. — Daszyńskie- 
go 29, m, 7._________ 23041
Starszemu samotnemu pokój z 
remontem blisko centrum. Of. 
PAR, Ratajczaka 7, pod 10.292 
 p7986 

Ódiiam pokój studentowi za po­
moc nauce zakresu gimnazjum. 
Informacje: Skarbowa 20 
 p7982 
Duży lokal handlowy I piętrze 
centrum odstąpię. Oferty PAR, 
Ratajczaka 7, pod 10,280. 
 p7978 
Uwaga! Biura, składnice, piw­
nice z podziałem dla kilku 
firm, punkt pierwszorzędny. Of 
nr 3008 Czytelnik, Armii Cze*, 
wonej 1. C3303

Lekarka dent. poszukuje 1—3 
pokoi przynależnościatni. Zwró­
ci remont. Oferty Gios Wielko­
polski nr 22981.
Pokój dia spokojnej studentki 
poszukuję, zapłaci pó'ioczi> 
czynsz . Ofe* ty Głos Wielko­
polski nr 23007.__________
Dwóch studentów rolnictwa 
pószukuje pokoju. Możemy p'a- 
cić produktami. Oferty Gros 
Wielkopolską nr 23006. .____
Magazynu suchego w śródmie­
ściu o powierzchni ca 200 tn 
poszukujemy. Oferty PAR, Ra­
tajczaka 7 — pod 10,279. 
____________________ P79T2.
2- pokojowe z przyu.ależnościa- 
mi, wyłączone poszukiwane za 
zwrotem remontu. Oferty PAR, 
Ratajczaka 7, pod 10,272.
____ ______ __ ______ p7 96 8 
2 pokoje z wygodami, w do­
brym punkcie, poszukiwane za­
raz. Teiefon 17-86.____ p7949
Bezdzietne małżeństwo poszu­
kuje pokoju pustego, rok z 
góry. Oferty nr 3286 Czytel­
nik. Daszyńskiego 48. kl648
Dwie studentki szukają wspól­
nego pokoju. Of.. Głos Wikp., 
Focha ló, nr_2251.___ F1920
Niezależny student A. H.. do­
brze sytuowany, poszukuje po­
koju. Oferty Głos Wikp,, Focha 
16. m 2250.____ ______ F1919
Pokoju kuchnia zwrotem re­
montu. Oferty nr 3290 Czytel­
nik. Daszyńskiego 48. kl652
Student poszukuje pokoju. Ce­
na obojętna. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 22942._____ .__
Pokoju kuchnią, zwrot kosz­
ów remontu. — Oferty Głos

Wielkopolski nr 23016.'
Studentka dobrze sytuowana 
poszukuje pustego pokoju — 
ewtl. ze zwrotem kosztów re­
montu. Of. Gł. Wikp. nr 23055.
Student poszukuje debrze ume­
blowanego pokoju. Oferty Glos 
Wielkopolski nr 23048.___ _
Szukam pokoju. Rok z góry. 
Oferty Glos Wlkp nr 23642^ 
Student na stanowisku poszu­
kuje pokoju, paci z góry. — 
Oferty Głos Wlkp. pr 23076._ 
Małżeństwo poszukuje pokoju 
kuchnią. Zwrócą remont. — 
Oferty Głos Wielkopolski. Fo­
cha 16. nr 2267.____ FI936
Piwnice do owocu szukam. — 
Oferty Głos Wikp. nr 23093.
Poszukuje pokoju umeblowa­
nego. Zajóata z góry za póę 
roku. Of. Gł, W'kp. nr 23092.
Ubikację na cichy przemysł, 
parterowe, mogą być podwó­
rzowe poszukuję zaraz. Ofer- 
ty 610^ W11<P. nt 23986.___
3— 4-pokoiowe mieszkanie w 
domu wysączonym poszukiwa­
ne za zwrotem remontu. Oferty 
PAR, Ratajczaka 7, pod 10,295
___________________ p799O 

Absolwentka rolnictwa szuka 
pokoiu na pół roku. Oferty 
PAR, Ratajczaka 7. pod 10,323 

p8014

Transport
Transporty samochodami wy­
konuje ..Wspólny Transport** 
Poznań. Norwida 13. ŁeL 92-46. 

10a-36

Kóźne

Warsztaty tkackie ręczne wy­
konuje stolarnia. Kręta 4. M. 
Walkiewicz,________  22992
Dziewczynkę kilkudniową od­
dam na własne. Sw. Marcin 
nr 62, ni. 7, ________ 23094
Kapelusze damskie, najnowsze 
fasony polecą „Jeanette", Po­
znań, M. Focha 32, m. 7a, te­
lefon 61-79. Hurt — detal.

23085

Urzędowe

Ogłoszenie. Wojewoda Poznań­
ski decvzją nr. A. C. II. 7/219/48 
z dnia 18. 9. 1948 r. orzekł 
zmianę nazwiska i imienia 
obywatela polskiego Artura 
Frajnda. zamieszkałego w Ka­
liszu, ul. Pułaskiego nr 29. na 
Antoni Franecki. 10b-166
Ogłoszenie. Wojewoda Poznań­
ski decyzią nr A. C. II. 172148 
z dnia 2Ó. 9. 1948 r. orzekł 
zmianę nazwiska obywatela 
polskiego Klemensa Kozy, za­
mieszkałego w Sobolewie, po­
wiat Czarnków nr 7, na Ko­
sowski. Powyższa zmiana roz­
ciąga się na zonę Cecylię.

10b-167

Matrymonialne

Panna sympatyczna (zna kra­
wiectwo) pozna pana lat 35 
do 45, chętnie krawca. Cel 
matrymonialny. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 10a-97.
Samotna wdowa, przystojna, 
religijna. 3-pokojowym miesz­
kaniem, krawcowa, poślubi 
pana od 40—55 lat.. Poważne 
oferty PAR Ratajczaka 7 — 
pod 10,253 _____
Pani, lat 29. urzędniczka, po­
zna pana celu matrymonial­
nym. Oferty Gniezno, Poste- 
restante 217._______ c3314
Wdowiec, posiadający dobrze 
prosperujący skład rzeźnicko- 
W«dliniarski w powiatowym 
mieście, szuka żony, kochają­
cej dzieci. Oferty Głos Wlśp. 
nr 23018.

Dzierżawy

Klęsk czynny, dobry punkt. — 
Związek Inwalidów Wojennych, 
św. Marcin 16._______ 22980
Domek, ogród, stacja, okolica 
Wronek, wydzierżawię. Matej- 
ki 51, m. 5, 23083
Magister z wieloletnią prakty­
ką poszukuje dzierżawy, kie­
rownictwa apteki, ewtl. odpo­
wiedniej posady. Oferty C^os 
Wielkop., Focha 16. nr 2264.

Zamożna wdowa, 48 lat, wyj­
dzie za mąż za pana na sta­
nowisku lub samodzielnego. 
Oferty Głos Wlkp. nr 22393.
Wdowa samotna krawcowa, 
lat 45. posiadająca uFasnc 
mieszkanie, pozna pana kul­
turalnego do lat 60. Cel' ma­
trymonialny. Oferty: Słowo Pol­
skie, Wrocław. Nowotki 13, 
pod „Samotna", 10b-126
Kawaler, rzemieślnik, lat 29, 
poślubi uczciwą panią z wła­
snym mieszkaniem do. lat 26. 
Oferty Głos Wlkp. nr 23025.
Poznam panią w celu matry­
monialnym do lat 32. Oferty 
Głos Wielkopolski nr 23647.
Panna, lat 42. skromna, do- 
matorka. pozna pana. Cel ma­
trymonialny. Oferty Głos Wiek 
kópoiskj nr 23045._________
Kawaler, właściciel cukierni- 
piekarni bezkonkurencyjnej, w 
miejscu kuracyjnym, średniego 
wzrostu, lat 33, poszukuje pa­
nienki zgrabnej prezencji; nie­
poszlakowanej przeszłości. 
Zg"oszenia z fotografią, zwrot, 
dyskrecje zapewnione. Cel ma­
trymonialny. Cukiernia-piekar- 
nia Lądek-Zdrój, Kościelna 4, 
tel. 445. 10a-94



Zadania programowe Z. H. P
Wyniki dwudniowej konferencji instruktorów Wlkp. Chorągwi Harcerzy

Pisaliśmy już pokrótce o konferencji 
instruktorskiej Wielkopolskiej Chorą­
gwi Harcerek i Harcerzy, jaka odbyła 
się w Poznaniu w bieżącym tygodniu.

Przewodniczący Zarządu Głównego 
ZMP Janusz Zarzycki w dłuższym 
przemówieniu określił stosunek ZHP 
do ZMP, stwierdzając, że Związek 
Harcerstwa Polskiego ma wszelkie da­
ne ku temu, aby zająć przodujące sta­
nowisko w wychowaniu młodzieży 
szkół podstawowych. Przewodniczący 
ZMP nawiązał do przemian ustroju 
społecznego Polski powojennej, wska­
zując na zasadniczą podstawę tego u- 
stroju, tj. wychowanie nowego czło­
wieka, zdolnego do walki o lepszy byt. 
W walce tej nie może być ludzi obo­
jętnych. Dlatego celem konferencji in­
struktorskiej jest zastanowienie się 
nad tym, na jakich wzorach ma opie­
rać się wychowanie młodzieży harcer­
skiej w nowym ustroju społecznym 
Polski.

Zasadniczy referat ideologiczny wy­
głosiła posłanka Pelagia Lewińska — 
sekretarz gen. Naczelnictwa ZHP. Pre­
legentka wskazując 
stemy wychowawcze 
ność dostosowania 
warunków, w jakich 
stwo. System wychowawczy ZHP wi­
nien opierać się na realnej i konstruk­
tywnej pracy, poprzez którą pragnie­
my wychować’ młodzież. W pracy har­
cerskiej należy przyjąć trzy zasadnicze 
wytyczne: odbudowa zniszczonego kra­
ju, utrwalenie pokoju, przebudowa u- 
stroju społecznego. Są 
dania programowe ZHP

Na pierwsze zadanie 
już Harcerską Służbą 
kiedy imperialistyczne 
dążą do odbudowy Niemiec, 
pokoju światowego może być zagro-

żona. Trzeba młodzieży wskazać na 
ogniska tego celowego zamętu: na fa- 
ązyzm i imperializm. Młodzież 
zrozumieć,, że tylko trwała i 
narodów słowiańskich stanowi 
wą bazę pokoju światowego.

W momencie przeobrażeń 
nych naszego narodu, Związek 
siwa Polskiego musi zdecydowanie za­
jąć stanowisko po stronie 
stęp, sprawiedliwość i ład

W sprawozdaniu z akcji
cerskiej Służby Polsce, .__ .___ ___
Wlkp. Chorągwi Harcerzy, hm. Czesław 
Karcz, wskazał na dodatnie wyniki 
HSP, dzięki należytej postawie mło­
dzieży, która zrozumiała. . że poprzez 
swoją pracę przyczynia się w znacznej 
mierze do odbudowy kraju.

W drugim dniu konferencji przedy-

musi 
przyjaźń 

i właści-

społecz- 
Harcer-

walki o po- 
społeczny.
letniej Har- 
. komendant

na rozmaite sy- 
stwierdziła waż- 
wy chowania do 
żyje społeczeń-

to zarazem za-
1 wobec Polski, 

odpowiedziano 
Polsce. Dziś, 
siły Zachodu 

sprawa

Wtg gttśnienie
W sprawozdaniu sądowym z Ostro­

wa pi. „Morderczyni nienarodzonych 
dzieci'* („Głos Wikp.“ nr 263 z 24 9. 
48.) podaliśmy nazwisko Agnieszki Pła­
towej jako ukaranej. Celem uzupeł­
nienia podajemy: Oskarżona o mordo­
wanie nienarodzonych dzieci i skazana 
na 18 miesięcy więzienia Agnieszka 
Plutowa mieszka w Ostrowie, przy ul. 
Sądowej 8.

Czynimy to na prośbę p, Agnieszki 
Pluiowej, zam. w Ostrowie przy ul. 
Kolejowej 1, która ze skazaną — oprócz 
imienia i nazwiska — nie ma nic 
wspólnego. Nie jest ani jej krewną, 
ani powinowatą.

Syn kradL, ojciec
a akordion zdradzi-T

saznowtf
Od pewnego czasu widywano w 

Ostrowie pewnego młodego eleganta. 
Miał on szeroki gest i dużo pieniędzy. 
Był to Olek Miecznik z 
wiatu jarocińskiego.

Mniej więcej w tym 
w okolicznych miastach, 
nie, Krotoszynie, Kępnie 
no szereg śmiałych kradzieży mieszka­
niowych. Sprawcy byli nieuchwytni.

Dopiero kiedy p. Styszyński z Jaro­
cina rozpoznał u znanego w Ostrowie 
muzyka Edwarda Kałużnego swój 120- 
basowy akordion, skradziony mu swego 
czasu z mieszkania, a którego Kałużny 

__ r__ r____.__ _____ _ _______ nabył od Miecznika, władze milicyjne 
Ministerstwa Kultury i Sztuki badania zwróciły uwagę na owego pana. Prze- 
zabytków historycznych w powiecie prowadzona rewizja w dom-u jego oj- 
piotrkowskim._______________________ ca Władysława Miecznika w Żerkowie

skatowano zagadnienia organizacyjne 
w poszczególnych komisjach. Treścią 
całorocznej pracy hufca — przesunię­
tego obecnie z pozycji komórki admi­
nistracyjnej na jednostkę programową 
— będzie przygotowanie się do akcji 
letniej HSP.

W zakończeniu konferencji instruk­
torki i instruktorzy uchwalili jedno­
głośnie dwie rezolucje: pierwszą — 
potępiającą skazanie nieletnich bojow­
ników o wolność przez faszystowski 
reżim w Hiszpanii, drugą — potępiają­
cą sprawców napadu na grupę studen­
tów przeprowadzających z ramienia

LESZNO
Karambol samochodowy. W nocy z 

niedzieli na poniedziałek o godz. 2 na 
szosie pomiędzy Lipnem i Lesznem 
wydarzył się karambol samochodowy. 
Auto ciężarowe wiozące pensjonariu- 
szów obozu pracy w Gronowie, wraca­
jących z przedstawienia w Lipnie No­
wym zderzyło się z autem ciężaro­
wym p. Józefa Kasprzaka z Poznania. 
Skutkiem zderzenia auto obozu pracy 
stoczyło się do rowji i przewróciło się. 
Jedna osoba doznała złamania nogi, kil­
ka innych zostało poturbowanych. Do­
chodzenia prowadzi M. O. celem usta­
lenia winowajcy.

Pożar w Kowalewie. W niedzielę w 
godzinach wieczornych w Kowalewie, 
pow. Wschowa z nieustalonych na ra­
zie przyczyn wybuchł pożar. Na miej­
sce wypadku przyjechał oddział Straży 
Pożarnej z Leszna. Spłonęły trzy zabu­
dowania gospodarcze.

Za kradzież śledzi. Przed Sądem 
Grodzkim w Lesznie odpowiadała Maria 
Bartkowiak z Leszna oskarżona o kra­
dzież śledzi z kuchni wojskowej. Kra­
dzieży dokonała ona w porozumieniu 
z kucharzem. Sąd skazał Bartkowiako- 
wą na 6 mieś, więzienia z zawieszę 
niem na 3 lata.

Amator ubrań. W ostatnim czasie J 
odpowiadał również przed Sądem i 
Grodzkim Jan Bieniaś z Wrocławia, o- 
skarżony o kradzież ubrania i sukni na 
szkodę Kubiaka z Leszna. Bieniaś ska­
zany został na 7 miesięcy więzienia. 
Odbywa on już karę we Wrocławiu za 
podobne przestępstwa, (br)

RAWICZ
Kronika sądowa. Za odstępstwo od 

narodowości polskiej, zostali skazani 
przez Sąd Okręgowy w Lesznie, na se­
sji wyjazdowej w Rawiczu: Ida Meiss­
ner z Białegokału na 2 tygodnie aresz­
tu; Piotr Kolber z Rawicza na 3 mie­
siące aresztu; Walenty Samolewski z 
Rawicza na 6 miesięcy więzienia; Józef 
Kolibabka ze Sarnowy na 6 miesięcy 
więzienia i utratę praw publicznych na 
okres 3 lat; Antoni Boehm ż Miejskiej 
Górki na półtora roku więzienia i utra­
tę praw publicznych na okres 3 lat; 
Joanna Boehm z Miejskiej Górki na 
6 miesięcy więzienia. Sąd uwolnił od 
kary Gorszkiego Jana i jego żonę Mar­
tę, gdyż na niemiecką listę narodowo­
ściową wpisali się z rozkazu polskiej 
organizacji podziemnej.

Za kradzież 70.000 zł na szkodę Jana 
Mielcarka i za czynne znieważenie mi-

PLESZEW
Zakończenie kursu szkoleniowego PPR i 

PPS. W ostatnią sobotę ukończyło 32 człon­
ków tutejszych komórek PPR i PPS ideolo­
giczny kurs przeszkoleniowy. Wszyscy ab­
solwenci kursu otrzymali odpowiednie 
świadectwa. Wspomniany kurs prowadził 
kierownik miejscowej szkoły powszechnej 
p. Bator. •

Koło Przyjaźni Polsko-Radzieckiej. W 
tych dniach zorganizowane zostało Koło 
Towarzystwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej. 
Zarząd Koła ukonstytuował się jak nastę­
puje: Haszkiewicz — prezes, Udzik — wice­
prezes, Szulczyński — sekretarz i Dybiona 
skarbnik.

Ustąpienie przewodniczącego M. R. N.
W -tych dniach zrezygnował ze swego sta­
nowiska dotychczasowy przewodniczący] ... - . . _±
Miejskiej Rady Narodowej p. skazano Olgierda Stachowiaka
Piastował on ten urząd od chwili wynvo- z Rawicza na 10 mieś, więzienia i 5000 
lenia Pleszewa., 0xj) grzywny, (tw)

Kronika ostrowska
Oddział redakcji i administracji: Ostrów, 

ul. Wolności 20, m. 3, tel. 422, przyjmuje 
komunikaty do działu redakcyjnego ogło­
szenia płatne, drobne, reklamowe, nekro­
logi i inne codziennie od 8—10 i 15—17.

Z sali sądowej. Przed Sądem Okręgowym 
w Ostrowie odpowiadał w dniu 7 bm. Leon 
Ptaszek, kowal z Ostrowa, ul. Hallera 26 
za odstępstwo od narodowości polskiej. Sąd 
w wyniku rozprawy skazał go na sześć mie­
sięcy więzienia.

Ną odbudowę Warszawy i Poznania K. S. 
.,Ostrovia” organizuje mecz bokserski w 
niedzielę, dnia 10 bm., godz. 19 w Hali 
Wojskowej. Mecz rozegra Poznań z pro­
wincją.

Rocznica bitwy pod Lenino. W ramach 
Miesiąca Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Ra­
dzieckiej odbędzie się w niedzielę, dnia 10 
bm. o godz, 18.30 w sali Teatru Miejskiego 
uroczysta akademia z okazji 5 rocznicy 
bitwy pod Lenino.

Elektrownia miejska została w dniu 7 bm. 
przejęta przez Zjednoczenie Energetyczne 
w łodzi. Taryfa za prąd jest w naszym 
mieście jedną z najwyższych w skali kra­
jowej, przeto przy obecnej centralizacji 
gospodarki energetycznej należałoby spo­
dziewać się obniżki.

Odstawiać padlinę do rakami. Władze 
administracji ogólnej stwierdzają, że nie 
wszyscy właściciele zwierząt stosują się do 
obowiązujących przepisów odstawiania pa­
dliny do właściwej terytorialnie przetwórni. 
Zakopują oni niejednokrotnie padlinę na 
miejscu lub zużytkowują we własnym go­
spodarstwie i przyczyniają się do rozsze­
rzenia zaraźliwych chorób zwierzęcych w 
powiecie. Zapowiada się nakładanie grzy­
wien na tych, którzy zarządzenia przestrze­
gać nie będą.

Przewodniczący MRN p. Tadeusz Kara­
siński składa podziękowanie właścicielowi 
zakładu ,,Elektromechanika" p. Stanisławo­
wi Glapie w Ostrowie za ofiarowane 35 952 
złotych na cele społeczne i równocześnie 
zawiadamia, że kwotę rozdzielił następują­
co: 1) na Społeczno-Obywatelską Ligę Ko­
biet — 10.000 zł, 2) na budowę wspólnego 
domu Zjedn. Partyj Robotniczych 10.000 zł, 
3) Związkowi Walki Zbrojnej dla wdów i 
sierót po poległych — 6355 zł, 4) Związko­
wi Młodzieży Polskiej — 5000 zł, 5) Jubi­
latom złotych godów małżeńskich pp. 
Adamczakom, Cnotalskim i Zielińskim po 
1500 zł.

Żerkowa, po-

samym czasie 
jak w Jaroci- 
itd, zanotowa-

Nauczycielstwo pogłębia swoją wiedzę
Pęd do pogłębiania wiedzy daje się 

odczuwać nie tylko w szerokich masach 
społecznych, ale także wśród tych, któ­
rzy sami nauczają i wychowują oraz 
niosą oświaty kaganiec. Nie wszyscy 
bowiem mogą pozwolić sobie na opu­
szczenie warsztatu pracy, zrezygnować 
z zarobku i pójść do wyższej uczelni. 
Wielu musi pracować, zarabiać na ro­
dzinę i równocześnie kształcić się. Kto 
jak kto, ale nauczyciel winien się cią­
gle dokształcać, aby dawać świeżą i głę­
boką wiedzę swoim wychowankom.

Mając to na uwadze, Zarząd Zwią­
zku Nauczycielstwa Polskiego przy po­
parciu władz szkolnych zorganizował, 
w Ostrowie Wyższy Kurs Nauczycielski

dla nauczycieli o pełnych kwalifika­
cjach z terenu miasta Ostrowa, powia­
tu ostrowskiego i sąsiednich. Na W. K. 
N. zapisało się ponad 60 nauczycieli 
szkół ogólno-kształcących stopnia pod­
stawowego, aby wyspecjalizować się do 
podawania wiedzy w wyższych klasach 
tychże szkół.

Inauguracja W. K. N.-u nastąpiła w 
dniu 8 bm., w czasie której przemawiali 
pp. inspektor szkolny Sieteski, kier. 
Wydziału Pedag. Z. N. P. Szyszka i kier, 
kursu Wawrzyniak.

Kierownictwo kursu przyjmuje w 
dalszym ciągu zapisy na dwie grupy — 
matematyczno-fizyczną i humanisty cz-

. (md)

Na reprezentacyjnym bankiecie w 
hotelu „Monopol" zebrało się grono 
znanych osobistości z Ostrowca. Na 
sali znajduje się m. in. prezydent 
Swięcki, przyszły minister, który 
strofuje swego mocno już podchmie­
lonego sekretarza — Drewnowskiego.

— Co to znaczy, panie Drewnow­
ski? Co pan wyprawia? Co tu robi 
ten łobuz?

—' Pieniążek? — zdziwił się Drew­
nowski. — A właśnie... tak się zło­
żyło... myślałem, panie prezydencie, 
że prasa... że może w ogóle...

Zaplątał się i utknął. Poprzez szum, 
który w nim falował, poczuł się aż 
po sam naskórek przeniknięty jedną 
myślą: wyrżnąć Swięckiego w mor­
dę. Gdy to sobie uświadomił, oblał 
się potem.

— Myślałem —. wydobył ze siebie 
slaby cień głosu — że z różnych 
względów...

Swięcki poczerwieniał.
— Co mi pan za bzdury opowiada! 

Co z panem jest?
Obleśnie uśmiechnięty 

Wysunął się spoza pleców 
skiego.

— Mo... moje gratulacje 
bezwstydnie. — Pozwoli 
panie ministrze, że w imieniu demo­
kratycznych dziennikarzy...

We drzwiach wszczął się gwar. No­
wi goście wchodzili.

Pieniążek
Drewnow-

— czknął 
pan, pa...

„Pan Jowlalskl" w Ostrowie
W dniu 2 bm. Teatr Kaliski odegrał u, 

nas wesołą komedię Aleksandra Fredry pt. 
„Pan Jowialski". Artyści wywiązali się ze 
swych ról bez zarzutu,

Jednopiętrowy drewniak, do które­
go Szczuka schronił się przed ulewą 
w powrotnej drodze do hotelu, miał 
wąską i niską sień wychodzącą na 
podwórko wiejskie prawie, ze studnią 
pośrodku i ogrodem w tyle. I w sie­
ni, i na podwórzu pusto było na razie. 
Po chwili dopiero wpadli do bramy 
w pośpiechu nowi ludzie, mężczyzna 
z kobietą. Wyglądali na małżeństwo 
powracające z uroczystej wizyty. On, 
wysoki i szczupły, w meloniku i czar­
nym palcie, ona, również chuda i 
wzrostu więcej niż średniego, w wio­
sennym brązowym kostiumie. Nagła 
i gwałtowna ulewa mu6iała ich po­
dobnie jak Szczukę przychwycić na 
niezabudowanym odcinku ulicy i nim 
zdążyli dobiec do najbliższego domu, 
zmokli porządnie. Deszcz lat rzę­
sisty. Gęste strugi wody spadały z 
szumem, dudniło w rynnach, raz po 
raz przy ogłuszającym trzasku grzmo-

dała rewelacyjne wyniki. Znaleziono 
tam mnóstwo futer, płaszczy, ubrań, 
biżuterię i szereg innych rzeczy. Olek 
Miecznik od razu przyznał się do kra­
dzieży tych przedmiotów, Wyjaśnił on, 
że ojciec namawiał go do kradzieży, 
jeździł z nim. na wyprawy i odbierał 
od niego skradzione rzeczy.

Na terenie Ostrowa Miecznik sprze­
dał trzy futra, jedno ubranie i akor- 
dion, przy którego sprzedaży tłumaczył 
się, że potrzebuje pieniądze na 
zaręczyny.

Epilog wyczynów syna i ojca 
się przed Sądem Okręgowym w 
wie na sesji w Pleszewie, gdzie 
i syn przebywają w więzieniu. Na roz­
prawie udowodnione zostało,' że Olek 
Miecznik dokonał kradzieży futra w 
Jadwigi Dudziak w Jarocinie, drugiego 
futra u Mirosławy Kuszowej w Kroto­
szynie, akordion u Styszyńskiego w 
Jarocinie i zegarka u Konarskiego w 
Pleszewie. Sąd skazał go za to na trzy 
łata więzienia, ojca zaś jego Włady­
sława Miecznika za odbieranie i prze­
chowywanie skradzionych rzeczy na 
cztery lata więzienia.

Na sali sądowej przedłożono jako 
dowody rzeczowe szereg przedmiotów, 
co do których nie można było udowod­
nić, że pochodzą z kradzieży, gdyż 
brak jest poszkodowanych wzgl. wła­
dze śledcze nie zdołały ich dotychczas 
ujawnić. Jest tam kilka futer, płaszczy, 
ubrań, sukien, jeden zegar bufetowy, 
buty, płyty gramofonowe itd. (md)

swoje

odbył 
Ostro 
ojciec

— Dla ciebie wszystko jest prze­
sadą.

— Przyznaj sama...
— Ja wiem, najłatwiej tak mów’’ć. 

to wszystko dosyć zdrowiaA mnie 
kosztuje.

— Co 
lusz?

— Daj 
czym myślę, 
przytułek...

Szczuka nie lubił przysłuchiwać się 
cudzym sprawom. Sięgnął po papie­
rosa i zapalił go, żeby zaznaczyć 
swoją obecność.

Mężczyzna ściszył głos.
— Moja droga, cóż my możemy na 

to poradzić? Wiem, że nie jest wy-

znowu „wszystko"? Kape-

spokój! Wiesz doskonale, o
Jak się robi z domutów zapalały się wśród półmroku 

oślepiające błyskawice. Była to pra­
wdziwa burza wiosenna pierwsza w 
tym roku.

Szczuka, po swojemu wsparłszy się 
na lasce, przystanął u samego prawe 
wylotu sieni. Zmęczony był spacerem 
i upałem. Złamana w swoim czasie, je­
szcze podczas śledztwa i źle później godnie, ale sama powiedz...

— Powinieneś porozmawiać rozsąd­
nie z Ireną.

— I co?
— Namówić, żeby się przeniosła do 

szpitala.
— Moja droga...
— 1 jej będzie lepiej, i nam.
— Nam może, ale nie jej, Zastanów 

się, kobieta przed tygodniem wróciła 
Tamci dwoje, trochę jeszcze zady- z obozu, nie ma prócz nas nikogo... 

szani pośpieszną ucieczką przed ule- ” ’ 
wą, otrzepywali z ubrań wodę. W 
półmroku, który ogarniał i tak dość 
mroczną sień, przypominali duże i 
gwałtownie się trzepoczące ptaki.

— Widzisz — zaczęła z akcentem 
wyrzutu kobieta — mówiłam ci, że­
byś wziął na wszelki wypadek pa­
rasol...

Mężczyzna w milczeniu wygładzał 
klapy palta. Błysnęło akurat i krótki 
piorun trzasnął bardzo blisko.

— O Bożei — wzdrygnęła się ko­
bieta. — Popatrz tylko, kapelusz zu­
pełnie na nic. Trzeba mieć doprawdy 
moje szczęście, żeby raz się porządnie 
ubrać...

— Nie przesadzaj — mruknął męż­
czyzna. — Nic się kapeluszowi nie 
stanie.

Ogniste blaski raz po raz rozdzie- mężczyzna, 
rały 
brała

zestawiona noga zawsze mu doku­
czała przy dłuższym chodzeniu. Z ser­
cem też się czuł ostatnio nienajlepiej. 
Oddychał teraz z prawdziwą ulgą, Pal­
ność przedburzowa już ustąpiła, po­
wietrze szybko się odświeżało i z głę­
bi podwórza, z ogrodu, niósł się 
orzeźwiający zapach wilgotnej ziemi 
i listowia.

ciemność. Ulewa jeszcze przy- 
na sile.

Doskonale jednak ten deszcz 
—- zauważył mężczyzna. — Upałzrobi

był nie do wytrzymania.
— Ciekawa jestem, jak my się te­

raz do domu dostaniemy?
—• Dostaniemy się, nie 

raz wszystko przejdzie, 
było u Gajewskich, nie?

Rozmawiali półgłosem, 
ka słyszał każde słowo.

— Czy ja wiem? — odpowiedziała 
niechętnie. — Człowiek głowy nawet 
nie ma do jakiejś ludzkiej rozmowy...

— Znowu przesada.

bój się. Za- 
Przyjemnie

lecz Szczu-

Zdajesz sobie sprawę, jakie są teraz 
warunki w szpitalach?

Szczuka uważniej począł słuchać.
— Au nas? Jakież u nas są wa­

runki?
— Zawsze nie to co szpital.
Deszcz lał niezmiennie, lecz burza 

przemijała, grzmoty biły już dale;.' 
Przez moment Szczuka się zawahał. 
Poczuł jednak, że jeśli tej sprawy nie 
wyjaśni zaraz, dręczyć się będzie pó­
źniej tym przeoczeniem. Szybko się 
zdecydował.

Podszedł do stojących po drugiej 
stronie sieni i uchylił kapelusza.

— Przepraszam, usłyszałem, że mó­
wili państwo o kimś, kto wrócił z 
obozu...

Tamci, w pierwszej chwili zasko­
czeni, wydawali się trochę spłoszeni.

— Owszem — odparł niepewnie 
Moja siostra wróciła.

— Ż Ravensbrueck może?
— Tak.
Szczuka milczał chwilę.
— Proszę mi wybaczyć niedyskre­

cję...
Mężczyzna nabrał już widocznie do 

niego zaufania.
— Ależ proszę bardzo — powie­

dział życzliwie. — Czym możemy 
służyć?

■— Miałem w Ravensbrueck kogoś 
bardzo bliskiego. Zonę. Wiem że nie 
żyje,. ale to wszystko Żadnych poza 
tym bliższych szczegółów.

Mężczyzna skinął ze zrozumieniem 
głową.

fC.iaą dalszy nastapl)

Tylko o tym wciąż pamiętaj: 
ma być zawsze uśmiechnięta!

«— Uch, ach, ueh, to strasznie pali! 
•— Pali? no, tp trzemy dalej.

WYKONALI
ASKI; BILSKI Buzła czysta jak należy, 

od buzi dużo zależy.STRONA 6 Nr 280 ABC


